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Rola nauki historii . 
w pogłębianiu 

świadomości społecznej
Przewodniczący Rady Pań-

przyjął wczoraj w Belwederze 
uczestników zakończonego we 
wtorek w Warszawie, między­
narodowego sympozjum nauko 
wego na temat „Ruch robotni­
czy w czasopiśmiennictwie Pol 
ski Ludowej”.

W czasie spotkania uczest­
nicy sympozjum poinformowali 
o jego przebiegu i rezultatach.

Oceniając pozytywnie 20- 
letni dorobek naukowo-badaw 
czy czasopisma „Z Pola Wal 
ki” przewodniczący Rady Pań­
stwa wskazał na ważną rolę 
nauki historycznej zajmującej 
się dziejami ruchu robotnicze­
go dla kształtowania i pogłę­
biania politycznej świadomoś­
ci społeczeństwa. (PAP)

R. Castro u L. Breżniewa

Rozmowy 
radziecko-kubańskie

Minął styczeń, pierwszy mie 
siąc nowego roku. Start do 
zwiększonych zadań, pierwsza 
przymiarka załóg do nowych 
ilościowo i jakościowo planów, 
zatwierdzonych na ostatnich 
sesjach Konferencji Samorzą­
du Robotniczego. O tym, jak 
pracowano w minionym mie­
siącu. rozmawialiśmy z przed­
stawicielami kierownictwa kil 
ku poznańskich zakładów'.

W Poznańskiej Fabryce Ło­
żysk Tocznych wystąpiły w 
styczniu kłopoty zaopatrzenio­
we. Dostawy materiałów do 
łożysk kolejowych były nieryt 
miczne. Mimo tego fabryka 
swój plan sprzedaży wykona­
ła, realizując również w pełni 
zadania eksportowe. Znacznie 
przekroczono dostawy na ry­
nek. Plan przewidywał wy pro 
dukowanie łożysk do samo­
chodów i ciągników rolniczych

za 5 min zł, a zrealizowano za 
9,1 min żł.

Załoga Zakładów Przemysłu 
Cukierniczego „Goplana” <w 
Poznaniu. Lesznie i Kargowej) 
wyprodukowała 4 444 tony 
wyrobów cukierniczych (czeka 
ladki. wiśnie w czekoladzie, 
kakao, herbatniki, wafle, 'kar­
melki. drażetki), przekraczając 
plan o 2.9 procenta. Spośród 
nowych wyrobów podjęto pro 
dukcję czekoladek orzecho­
wych i pałeczek orzechowych. 
Do krajów afrykańskich wy­
słano 150 ton herbatników. Z 
surowcem „Goplana” nie ma 
już kłopotów, natomiast trud­
ności były z transportem wy­
robów i opakowaniami.

W Zakładach Sprzętu Oświe 
Heniowego „Połam — Poznań” 
trwają intensywne roboty 
związane z rozbudowa i mo-

Cena 1 zł 
Wyd. A

dernizacją fabryki, ca utrud­
nia normalną pracę. A jed­
nak plan produkcji stycznia 
został przekroczony o 27 pro­
cent. W zakładach powstało 
28 500 lamp, z tego 1 900 dla 
hotelu „Poznań”. Przekroczona 
również — o 20 procent — za­
dania eksportowe. Produkowa • 
no 34 wzory lamp, w tym 5 
newych.

Spółdzielnia Pracy „Włók­
niarz” .w Poznaniu, mimo du­
żej absencji chorobowe;, w peł 
ni zrealizowała swoje miesię­
czne zadania. Do sklepów do­
starczono wyroby dziewiarskie 
za 2,43 min zł. m. in. 5800 spo 
denek i 1960 półgolfów dzie­
cięcych. 2000 półgolfów i 2400 
wdzianek męskich. 1700 blu­
zek damskich. W 21 punktach 
wykonano usługi dziewiarskie 
za 1,5 min zł. (gra)

DO URN 
WYBORCZYCH

Jeden z plakatów wyborczych według projektu W. Terechowl- 
cza.

Fot. — H. Kamza

Na spotkaniach z wyborcami

Powszechna dyskusja o sprawach
bliskich każdemu Polakowi

Leonid Breżniew przyjął 
wczoraj w Moskwie członka 
Biura Politycznego KC KP Ku 
by, wicepremiera i ministra 
rewolucyjnych sił zbrojnych re 
publiki — Raula Castro. W 
rozmowie wziął udział członek 
Biura Politycznego KC KPZR, 
minister obrony ZSRR — Dmi 
trij Ustinow.

Dokonano wymiany poglą­
dów na temat dalszego umoc­
nienia i rozszerzenia brater­
skich stosunków radziecko-ku- 
bańskich. Poruszono także nie­
które problemy międzynarodo­
we. (PAP)

Dialog Kair Tel Awiw Zachodnioniemiecki

Ataki kambodżańskia
na Wietnam

Rozgłośnia w Hanoi podała, że 
we wtorek wojska kambodżań- 
skie wystrzeliły 37 pocisków ar­
tyleryjskich kalibru 130 mm na 
osiedla Dołożone w prowincji Tąy 
Ninh. W wyniku tego ataku oko 
ło 30 osób cywilnych poniosło 
śmierć.

Również we wtorek okręt kam 
bodźański ostrzelał wietnamski 
kuter rybacki w pobliżu H,a Tien. 
Artyleria kambodżańska bombar­
dowała także pociskami dużego 
kalibru gęsto zaludniony rejon 
Chao Doc. (PAP)

nadal w ślepym zaułku
Mimo wznowienia we wtorek 

obrad komisji wojskowej dia­
log egipsko-izraelski sępajduje 
się nadal w ślepym zaułku. Mi 
sja mediacyjna zastępcy ame­
rykańskiego sekretarza stanu 
— Alfreda Athertona w spra­
wie ustalenia tzw. deklaracji 
zasad nic przyniosła wyraź­
nych rezultatów. W Kairze i 
Tel-Awiwie panuje atmosfera 
oczekiwania na wyniki kolej­
nych rozmów prezydenta Egip­
tu Anwara Sadata z prezyden­
tem USA — Jimmv Carterem.

Niewiele przeniknęło do pra 
sy z pierwszego dwugodzinne­
go posiedzenia mieszanej korni 
sji wojskowej Egiptu i Izrae-

la, które odbyło się we wtorek 
w Pałacu el Tahra w Kairze z 
udziałem ministra wojny Egip 
tu Abd el Ghani Gamasiegó i 
szefa izraelskiego resortu obro­
ny Ezera Weizmana. Rozmowy 
toczyły się przy drzwiach za­
mkniętych. Jak dowiaduje się 
kairski korespondent Reutera 
ze źródeł izraelskich, obie stro 
ny ograniczyły się tylko do 
sprecyzowania stanowisk. Egipt 
domaga się likwidacji parami­
litarnych osiedli izraelskich 
na Półwyspie Synajskim oraz 
trzech baz wojskowych, w 
tym lotnisk.

Izrael całk’*™’*’* odrzuca 
tę propozycję. (PAP)

minister obrony 
podał się do dymisji
Wczoraj boński minister 

obrony Georg Leber (SPD) po 
dał się do dymisji. Powodem 
ustąpienia było ujawnienie 
przeprowadzonych w jego re 
sorcie akcji podsłuchowych Za 
chodniopiemieckiego Kontr­
wywiadu (MAD).

W ubiegłym tygodniu 
oświadczył przed komisją 
dzeniową parlamentu, że

Leber 
docho- 
w cią-

Deklaracja polityczna państw arabskich
Obradujący w Algierze ministro 

wie spraw zagranicznych państw 
arabskich, występujących przeciw 
ko separatystycznym rozmowom 
prezydenta Egiotu — A. Sadata 
z premierem Izraela — M. Begi 
nem, przyjęli wczforai przed po­
łudniem projekt deklaracji poli-

tycznej. Zostanie ona przedsta­
wiona do zatwierdzenia szefom 
państw Algierii, Libii. Ludowo- 
Demokratycznej Republiki Jeme­
nu, Syrii oraz przedstawicielowi 
OWP, którzy zbierają się dzisiaj 
w Algierze. (PAP)

gu pięciu i pół lat pełnienia przez 
niego funkcji ministra obrony 
zdarzył się tylko jeden wypadek 
zainstalowania podsłuchu przez 
kontrwywiad. Wczoraj, na trwają 
cym blisko cztery godziny posie 
dzeniu gabinetu bońskiego, po­
święconemu wyłącznie sprawie 
Lebera, minister obrony stwier­
dził, że okazało się, iż by (o wię 
cej tego rodzaju akcji MAD. W 
związku z tym, że ponosi poli­
tyczną odpowiedzialność za wpro 
wadzenie parlamentu w błąd, zło

Setki tysięcy 
obywateli obję­
ła powszechna 
dyskusja przed­
wyborcza. któ­
ra toczy się w 
atmosferze wy­
sokiej aktyw­

ności społecznej i świadomo­
ści pełnej współodpowiedzial­
ności za losy kraju. Na spotka­
niach z kandydatami na rad­
nych wyborcy zgłos ił szereg 
wniosków, dotyczących najży­
wotniejszych spraw codzien­
nych, a także zadeklarowali 
konkretną pomoc w realizacji 
nostanowleń II Krajowej Kon­
ferencji PZPR. Wiodąca rolę 
w owym obywatelskim dialogu 
spełniają komitety FJN. któ­
rych działacze troszczą się o 
sprawny przebieg kampanii 
wyborczej.

W województwie poznań­
skim . w spotkaniach wzięło 
udział 4522 kandydatów na 
-adnych oraz posłowie na 
Sejm PRL, radni WRN. przed­
stawiciele instancji partyjnych, 
terenowych organów admim- 
rtracji państwowej i komite­
tów FJN. Według wstępnych

danych — na terenie Poznań­
skiego odbyło się 831 spotkań 
kandydatów na radnych z wy­
borcami — w różnych środo­
wiskach społeczno-zawodo­
wych. Uczestniczyło . w nich 
ponad 56 000 osób. Ludzie pra­
cy miast i Wsi — wyrażając 
pełne poparcie i pomoc w rea-
lizUcji nakreślonych
przez II Krajową Konferencję 
PZPR — zgłosili 2480' postula­
tów i wniosków', z czego do 
r oz n at r zen i a za rei e s tr o w ano 
1107. a na pozostałe wniosko­
dawcy otrzymali odpowiedź.

W 836 spotkaniach przedwy­
borczych w Kaliskiem brało 
udział około 42 500 obywateli. 
Wnioski, które składano doty­
czyły najczęściej usprawn^eni-i 
komunikach, moderni-acji i 
budowy dróg, melioracji grun­
tów, zaopatrzenia w wodę.
opał oraz szczególnie na
w=i — w materiały budowlane. 
W gospodarskie! dyskusji. . w 
pełni 2próbującej postanowie­
nia II Krajowej Konferencji 
PZPR i deklaracje wyborczą 
FJN — zgłaszano wiele inicja-

Doko^czenie na str. 2

Ważne dla wyjeżdżających 5 lutego

Zaświadczenie o prawie głosowania

Dodatkowe dostawy już za 140 min zł Kosmonauci
żył wniosek 
zajmowanego

o zwolnienie go z 
stanowiska.

39 deklaracji w wojewódzkim 
banku producentów rynkowych

rozładowali
statek transportowy

Kanclerz Helmut Schmidt
prosił Lebera o ponowne roz 
ważenie swojej rezygnacji i 
nie podjął jeszcze ostatecznej 
decyzji w jego sprawie. (PAP)

-> W związku z licznymi py- 
5 łaniami czytelników informu- 
C jemy, że zaświadczenie o pra 

wie głosowania dla osób, któ- 
re w dniu wyborów to jest 

5 5 lutego br. będg przebywały 
poza miejscem swego za- 
mieszkania, wydają ekspozy- 
tury Urzędu Miejskiego w Po- 
znaniu. Zaświadczenia te moż 

< na otrzymać w godzinach 
urzędowania ekspozytury wła-

ściwej dla miejsca zamieszka­
nia.

Podajemy adresy ekspozy­
tur: Stare Miasto — ul. Li­
belta 16/20, Nowe Miasto — 
ul. Zaaórze 15, Wilda — ul. 
Gwardii Ludowej 45, Grun­
wald — ul. Matejki 50, Jeży­
ce — ul; Słowackiego 22.

Osobom, mieszkającym po 
za Poznaniem, zaświadczenia 
takie wydają tamtejsze urzę­
dy miasta lub gminy.

OS ZAMIARU 
>0 TOWARU

Wojewódzki bank producen­
tów rynkowych rozpoczął dru 
gi rok działalności. Pierwszy 
— przypomnijmy — był bar­
dzo pomyślny dla zaooatrze- 
nia rynku: handel otrzymał 
dodatkowe dostawy towarów 
za 598,6 miliona złotych.

Na rok 1378 wpłynęło do­
tychczas 39 deklaracji Łączna 
wartość zobowiązań przekra­
cza 110 milionów złotych. Zgło

łów żywnościowych i przemy­
słowych. Wśród tegorocznych 
uczestników banku jest obec­
nie 23 „milionerów”, czyli za- 
kładów, których wartość de­
klaracji o dodatkowych dosta­
wach towarów przekracza mi­
lion złotych.

Należą do tej grupy między in­
nymi: Wielkopolskie Fabryki Me­
bli w Obornikach, Kombinat Pań 
stwowych Gospodarstw Rolnych 
w Cydowie, Poznańskie Zakłady 
Drobiarskie, Zakłady Piwowar­
skie w Poznaniu, Oddział Produk­
cji WSS „Społem”, Przedsiębior­
stwo Produkcji Urządzeń Komu­
nalnych, Poznańskie Zakłady Far 
maceutyczne „Polfa”. Przedsię­
biorstwo Przemysłu Chłodniczego.

Zainteresowanie woiewohz- 
kim bankiem producentów ryn 
kowych jest duże. Liczba jego 
uczestników będzie zapewne 
większa od ubiegłorocznej. 
Przekonuje to o zaangażowa­
niu załóg Poznańskiego, trosce

Załoga zespołu orbitalnego 
zakończyła wczoraj rozłado­
wywanie statku transportowe­
go.

Jurij Romandenko i Geor­
gij Greczko .przenieśli do stat­
ku „Progress-1” zużyte części 
urządzeń zapewniających za­
łodze niezbędne warunki do 
życia: regeneratory, filtry.

pn!-'-—S’-: WO-
dzie i żywności. (PAP)

Kolejny „Kosmos" 
na orbicie

MIMB

szeno ponadplanowe dostawy o produkcję dla poprawy zao- 
wielu różnego rodzaju artyku- patrźenia w sklepach, (pik)

Jak padaje agencja TASS, 
31 stycznia wystrzelano w 
Związku Radzieckim kolejne­
go sztucznego satelitę ziemi z 
serii „Kosmos”. Nosi on nu­
mer 987. Sputnik wszedł na 
orbitę, a zainstalowana na nim 
aparatura działa sprawnie.

PAP

krótko + krótko + krótko 4- krótko + krótko + krótko!

M. Ilasani u A. Kosygina
W Moskwie odbyło się wczoraj 

spotkanie premiera ZSRR — A. 
Kosygina z premierem Ludowo- 
Demokratycznej Republiki Jeme­
nu M: Hasanim, który przybył 
do ZSRR z oficjalną przyjaciel­
ską wizytą.

Rokowania w Genewie

mi
tego — dodał kanclerz — Austria 
całkowicie popiera radziecko-ame- 
rykańskie rokowania w sprawie 
ograniczenia ofensywnych zbrojeń 
strategicznych. Wskazał on też na 
znaczenie wiedeńskich rozmów w 
sprawie ograniczenia sił zbrojnych 
i zbrojeń w Europie środkowej.

W Genewie odbyło się wczoraj 
robocze spotkanie delegacji ZSRR, 
USA i W. Brytanii na toczące się 
tu rozmowy na temat wypraco­
wania układu o całkowitym i po 
wszechnym zakazie doświadczeń

Nowy egipski tygodnik
W wielu miastach egipskich u- 

kazał się wczoraj w sprzedaży 
pierwszy numer nowego tygodni

z bronią nuklearną.

B. Kreisky o rozbrojeniu
Kanclerz Austrii — B. Kreisky

oświadczył, że jego kraj z zadowo 
leniem powita jakiekolwiek posu­
nięcia, zmierzające do podpisania 
układu, wprowadzającego zakaz 
produkcji szczególnie niebezpiecz­
nych rodzajów broni. Właśnie dla-

J. Nkomo i R. Mugabe z brytyj­
skim ministrem spraw zagrantcz 
nych D. Owenem oraz przedsta­
wicielem USA w ONZ A. Youn- 
giem, poświęcone problemom Ho
dezji. W dyskusji uczestniczył
także' lord Carver — desygnowa­
ny przez Londyn na stanowisko 
wysokiego komisarza Rodezji w 
tzw. okresie przejściowym.

„Mini - szczyt” OPEC
Wczoraj rozpoczęły się w Gene-

wie obrady „mini szczytu”
OPEC, przedstawicieli 5 czołowych 
państw członkowskich Organiza-

ka — organu narodowej postęoo 
wej Partii Jedności — „Al Acha, 
li”. Redaktorem naczelnym jest cji Eksporterów Ropy Naftowej w
przewodniczący partii, znany egip 
ski działacz polityczny i społecz 
ny, laureat międzynarodowej le­
ninowskiej nagrody „Za utrwala 
nie pokoju między narodami” — 
C. Muchieddin.

Przyszłość Zimbabwe
Wczoraj zakończyły się na Mai 

cie rozmowy dwóch przywódców 
patriotycznego frontu Zimbabwe

celu uzgodnienia cen tzw. ciężkiej 
ropy naftowej, tj. zawierającej 
znaczną domieszkę innych substan 
cji, zwłaszcza siarki.

Czworaczki w Hiszpanii
W hiszpańskim mieście Santan- 

der przyszły na świat czworaczki: 
3 dziewczynki i chłopiec. Noworod 
ki i 29-letnia matka czują się do­
brze.
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odgłos
Praca fundamentalnym prawem człowieka Oświadczenie komitetu Pugwash

Z treści programowych 
przemówień najpow­

szechniej omawiane są 
przez ludzi fragmenty, za­
powiadające kolejne posu­
nięcia socjalne.

Za nami niedawne posie­
dzenie Sejmu, w czasie któ 
rego I sekretarz, występu­
jąc wobec narodu z patrio­
tycznym apelem o rzetelną

Światowe zainteresowanie
polską polityką społeczną

pracę kierowanie się
świadomością odpowiedział 
ności za Polskę — poinfor­
mował o następnym posta­
nowieniu sprzyjającym roz 
wojowi i pomyślności ro­
dzin. Oto z dniem 1 maja 
wszystkie matki po urodze­
niu dziecka otrzymywać bę 
dą jednorazowo dwa tysią­
ce złotych, niezależnie od 
przysługującego dotychczas 
tak zwanego zasiłku poro­
dowego.

W tym samym przemó­
wieniu sejmowym przywód 
cy partii i narodu znalazły 
się słowa, dotyczące wpro­
wadzenia specjalnych kre­
dytów dla młodych mał­
żeństw i w powiązaniu z 
nimi — systemu dopoma­
gania nowożeńcom; miano­
wicie w spłacaniu zaciągnię 
tych pożyczek pomocne bę 
dą zakładowe fundusze so­
cjalne.

Gdy te najświeższe usta­
lenia zestawimy z zapowie 
dziami, przedłożonymi pod­
czas obrad II Krajowej Kon 
ferencji PZPR oraz z doko­
naniami socjalnymi lat 
siedemdziesiątych, układa­
ją się one w konsekwentny, 
nacechowany głębokim hu­
manitaryzmem, łańcuch po 
czynań. Tak właśnie de­
monstruje się wyraziście 
wcielana przez partię w 
życie formuła o socjalizmie 
budowanym przez ludzi — 
dla ludzi.

Dyskutowana w ubiegłym 
tygodniu na posiedzeniu Sej­
mu PRL sprawa doskonalenia 
funkcjonowania Kodeksu Pra­
cy odbiła się szerokim echem 
w międzynarodowych organi­
zacjach społecznych Genewy. 
Biuletyn Informacyjny Mię­
dzynarodowej Organizacji Pra 
cy (MOP) podkreśla, iż kodeks 
polski potwierdza konstytucyj 
nie zagwarantowane prawo do 
pracy dla wszystkich obywa­
teli kraju. Pismo stwierdza, że 
prawo do pracy, będące pod­
stawowym prawem człowieka, 
mimo iż zostało uwzględnione 
w przyjętym przez ONZ pak­
cie praw gospodarczych, spo­
łecznych i kulturalnych nie 
jest dotychczas realizowane w

cia międzynarodowej konwen-
cji gwarantującej 
prawo do pracy 
kich państwach

powszechne 
we wszyst- 

członkow-

WP

wielu 
ta.

W 
MOP 
nych

krajach i regionach świa
i

opublikowanym nrzcz 
zbiorze opinii wyrażo­

na ten temat przez wie-
lu polityków i działaczy spo­
łecznych, szeroko naw iazuic 
się do doświadczeń polskich, 
które znalazły odbicie w do­
niosłej inicjatywie PRL zawar

skich MOP. W opublikowa­
nych opiniach wyraża się w 
szczególności poparcie dla sta­
nowiska Polski, zgodnie z któ­
rym realizacja powszechnego 
prawa do pracy musi zakładać 
ścisłe- powiązanie celów poli­
tyki zatrudnienia z całokształ­
tem. zasad i zadań polityki 
społecznej krajów członkow­
skich MOP.

Podkreśla się, że polityka zatrud 
mienia — nie może być zawężana 
do kategorii wyłącznie produkcyj­
nych, lecz powinna obejmować 
również sprawy zagwarantowania 
sprawiedliwych społecznie stosun­
ków międzyludzkich i równych 
szans człowieka w dostępie do 
pracy, ciągłego kształcenia i za­
spokajania potrzeb kulturalnych. 
Postulaty te uwzględnione są wła­
śnie w polskim Kodeksie pracy.

W sprawie potrzeby zagwaran­
towania prawa do pracy w pań­
stwach MOP wypowiadają się m. 
in. przedstawiciele dwóch najwnęk 
szych światowych central związ­
kowych: Światowej Federacji
Związków Zawodowych i „Między

narodowej Konfederacji Walnych 
Związków Zawodowych” Sekre­
tarz ŚFZZ, — S. Zakaria stwier­
dza, że dotychczasowa sytuacja 
charakteryzuje się tym, iż milio­
ny ludzi pozbawionych piany nie | 
mogą korzystać nawet z najbar­
dziej elementarnych praw czło­
wieka.. Przedstawiciel MKWZZ — 
P. Kersten podkreśla, prawo 
do pracy jest fundamentalnym 
prawem człowieka.

Przedstawiciel Hiszpanii, na 
wiązując do treści prępozyeji 
polskiej, podkreśla pilna po­
trzebę opracowania między­
narodowej konwencji w spra­
wie prawa do pracy, jednego z 
podstawowych praw człowie­
ka. — Popieramy tę inicjaty­
wę — oświadczył on — ponie­
waż może ona przynieść na­
dzieje na skuteczną walkę z 
bezrobociem, a przedstawiciel 
Sri Lanki, przewodniczący 
„Kongresu Robotników’ Cejlo­
nu”- — S. Thondaman stwier­
dził że alarmujący zakres nę­
dzy i bezrobocia w świecie. po 
twierdza niezbędną koniecz­
ność przyjęcia nowej strategii 
w zakres;e polityki zatrudnie­
nia. (PAP)

Broń NATO dla Somalii
Państwa NATO i reakcyjne rc- 

żimy arabskie udzielają wszech­
stronnego poparcia soldatesce z Mo 
gadiszu i dostarczają armii soma- 
lijskiej nowoczesnej broni dla roz 
szerzania agresywnej wojny prze­
ciwko Etiopii. Świadczą o tym nie 
zbicie zeznania . jeńców somalij- 
skich, wziętych do niewoli przez 
wojsko etiopskie i broń zdobyta 
na froncie wschodnim — czytamy 
w komunikacie, ogłoszonym onez 
naczelne dowództwo sił zbrojnych 
Etiopii. (PAP)

KRONIKA DNIA
POLSKO-SZWEDZKIE POROZUMIENIE O RYBOŁÓWSTWIE

W Warszawie podpisano wczoraj porozumienie między rządem PRL 
a rządem Szwecji o rybołówstwie. Zawarte na dziesięć lat porozu­
mienie przewiduje m. in. kontynuowanie przez rj^baków obu państw 
tradycyjnych połowów w strefach rybołówstwa morskiego obu 
partnerów — na zasadzie wzajemności. (PAP)

WSPÓŁPRACA AKADEMII NAUK POLSKI I AUSTRII
Fizyka i technologia półprzewodników, projektowanie inżynierskie 

z zastosowaniem komputerów, metody ochrony powietrza i wód, za­
gadnienia budownictwa wodnego oraz zjawiska zachodzące przy 
powstawaniu tworzyw sztucznych, to niektóre z tematów współpra­
cy pplskiej i austriackiej akademii nauk. Protokół o współpracy o- 
bejmujący lata 1978—1979 podpisali podczas zakończonej wczoraj trzy­
dniowej wizyty uczonych austriackich w naszym kraju prezes PAN 
— prof. Witold Nowacki oraz prezes AAN — prof. Herbert Hunger.

PAP

DRUGI SEMESTR WSZECHNICY PAN
Wykładem prof. Władysława Markiewicza — „Kultura polityczna 

w Warsza-społeczeństwa polskiego” zainaugurowany został wczoraj 
wie drugi w bieżącym roku akademickim semestr wszechnicy PAN.
Wybitni uczeni polscy przedstawią w około 90 prelekcjach aktualne 
zagadnienia swoich dziedzin nauki w kraju i w świecie. (PAP)

TYSIĘCZNA TONA MIEDZI „BUSTER"
W przekazanym do eksploatacji z początkiem stycznia br. piecu za­

wiesinowym huty miedzi „Głogów — II” wyprodukowano wczoraj ty­
sięczną tonę miedzi typu „Mister”. Oznacza to szybkie opanowanie 
nie stosowanej dotychczas w naszym hutnictwie technologii uzyski­
wania surowca z pominięciem uciążliwego.dla naturalnego środowi­
ska etapu brykietowania koncentratu miedziowego. (PAP)

Pomarańcze z Izraela
skażone związkami rtęci

Wczoraj w 18 krajach zachod­
nioeuropejskich i arabskich ogło­
szono alarm w związku z wykry 
ciem w pomarańczach importowa 
nych z Izraela skażenie związka 
mi rtęci: Skażone pomarańcze 
znalazły się w sorzedaży detalicz 
nej w RFN i Holandii. W tym 
ostatnim kraju pięcioro -dzieci 
uległo lekkiemu zatruciu po spo 
życiu tych owoców. Nieznana or­
ganizacja pod nazwą „Arabska 
Armia Rewolucyjna — Dowódz­
two Palestyńskie” (AAR-DP) w 

' liście skierowanym do rządów za 
chodnioeuropejskich stwierdziła, 
że „robotnicy palestyńscy wyzy­
skiwani na terytoriach okupowa­
nych przez Izrael zatruli owoce 
cytrusowe skierowane na eksport,

jak i te znajdujące się jeszcze na 
drzewach”.

Kierownictwo izraelskiego przed 
siębiorstwa, zajmującego się eks 
portem pomarańczy opublikowało 
komunikat stwierdzający, że w 
kilku skrzynkach pomarańczy po 
chodzących z Izraela i rozładowa 
nych w porcie amsterdamskim 
stwierdzano skażenie związkami 
rtęci. Komunikat zaznacza, że 
„jest to akt sabotażu mający na 
celu wyrządzenie szkody gospo­
darce izraelskiej”. Izraelczycy 
twierdzą, że owoce zostały za­
trute nie w czasie zbiorów — bo 
zgniłyby w transporcie — ale już 
po ich rozładowaniu w Europie.
Siady substancjl toksycznej są
dobrze widoczne na skórce poma 
rańczy. (PAP)

W Muzeum Narodowym w Poznaniu

Wystawa malarstwa M. Munkacsy’ego
Dzisiaj. 2 bm. otwarta zosta­

nie w poznańskim Muzćum 
Narodowym duża monograficz 
na wystawa malarstwa Miha- 
ly'a Munkacsy’ego. Malarz 
ten. żyjący w latach 1844— 
1900. jest jednym z najwybit­
niejszych przedstawicieli rea- 
listycznęgo malarstwa węgier­
skiego XIX wieku. Obrazy je­
go znajdują się w wielu muze­
ach świata. Na poznańskiej wy 
stawie zaprezentowanych zo­
stanie 45 prac. Są to przede 
wszystkim szkice, studia i pej­
zaże.

Współorganizatorem wysta­
wy jest Węgierska Galeria Na 
rodowa w Budaoeszcie. W re­
wanżu poznańskie Muzeum Na

rodowe zorganizuje w tej bu­
dapeszteńskiej galerii w koń­
cu lutego br. wystawę 50 ob­
razów Jacka Malczewskiego.

Dzisiaj także obejmuje obowiąz­
ki dyrektora poznańskiego Muze­
um Narodowego doc. dr Henryk 
Kondzieia. Wychowanek Uniwer­
sytetu Poznańskiego, doktoryzo­
wał się u prof. Kazimierza Mali­
nowskiego (zmarłego w roku 1977 
poprzedniego dyrektora Muzeum 
Narodowego) z którym przez wie­
le lat współpracował. W łatach 
1955—1973 był konserwatorem za­
bytków miasta 'Poznania. Ostat­
nio był zastępcą dyrektora Pra­
cowni Konserwacji Zabytków w 
Poznaniu. Henryk Kondzieia jest 
docentem w Politechnice poznań­
skiej, w oddziale Architektury Wy 
działu Budownictwa Lądowego.

(bran)
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Polscy uczeni
przeciw broni neutronowej

Wczoraj w Warszawie odby­
ło się posiedzenie Polskiego 
Komitetu Pugwash — między­
narodowego ruchu uczonych 
na rzecz pokoju, rozbrojenia i 
współpracy. Omówiono na nim 
wyniki XXVII konferencji 
Pugwash, która w sierpniu 
ubiegłego roku odbyła się w 
Monachium, w świetle aktual­
nej sytuacji międzynarodowej.

Na posiedzeniu tym Polski 
Komitet Pugwash, grupujący 
wybitnych- uczonych — przed 
stawicieli nauk ścisłych, tech­
nicznych i społecznych — przy 
jął oświadczenie w sprawie 
broni neutronowej.

Wbrew ostrzeżeniom świato­
wej sławy uczonych zebranych 
na konferencji w Monachium 
— głosi m. in. oświadczenie — 
plany kontynuowania badań, 
produkcji i rozmieszczenia bro 
ni neutronowej w Europie za-

chodniej stanowią w dalszym 
ciągu realną groźbę.

Polski Komitet Pugwash podkreś 
la z całą mocą, że produkcja 
broni neutronowej oznaczać mogła 
by jakościowo nowy etap w wyś­
cigu zbrojeń.

Uczeni polscy, skupieni w ruchu 
Pugwash, uważają więc za swój 
moralny obowiązek — stwierdza
oświadczenie podnieść swój
głos przeciwko planom produkcji 
i rozmieszczenia broni neutrono­
wej w Europie i poza nią oraz 
wyrazić nadzieję, że te niebezpiecz 
nc zamiary zostaną zaniechane.

Jak poinformowano dzienni­
karzy, od 12 do 15 kwietnia 
br. w Zakopanem odbędzie 
się sympozjum Pugwash poś­
więcone tematowi „Bezpieczeń 
stwo i współpraca w Europie 
— problemy i perspektywy po 
Belgradzie”. Udział w nim za­
powiedzieli wybitni naukowcy 
z około 20 krajów. (PAP)

Powszechna dyskusja
Dokończenie ze sir. 1

tyw, a rolnicy podejmowali 
zobowiązania dodatkowej oro- 
dukcji roślinnej i zwierzęcej.

Do 31 stycznia odbyło się w 
Konińskiem 866 spotkań przed 
wyborczych — z czego 100 w 
miastach, a pozostałe na tere­
nie wsi sołeckich. Brało w nich 
udział 2500 kandydatów na 
radnych — pzłonków partii i 
stronnictw politycznych, bez­
partyjnych — oraz około 67 000 
wyborców. Spośród około 1500
wniosków 600 wstępnie
przyjęto do realizacji. Postula­
ty dotyczyły głównie handlu 
i usług, budowy i modernizacji 
dróg, zaopatrzenia w nawozy 
sztuczne, melioracji, przewozu 
pracowników, funkcjonowania 
PKS-u, porządku i czystości, 
ochrany środowiska naturalne­
go. Deklarowano również licz­
ne czyny społeczne, m. in. zbu­
dowanie na terenie osiedli ko­
nińskich — ^0 punktów oświe­
tlenia ulicznego. Rolnicy w 12 
gminach podjęli czyn budowy 
lub modernizacji dróg — war­
tości 4 min zł. ponadto- zobo-

Drogowy karambol 
w Zamościu

Wczoraj w Zamościu doszło do
niecodziennego wypadku drogo­
wego. Na śliskiej jezdni, przy 
-nacznie ograniczonej z powodu 
-miły widoczności doszło do zde­
rzenia 9 samochodów — siedmiu 
rtężarowych, jednego autobusu 
MZK oraz „Fiata 125p”. W wy­
padku poniosła śmierć jedna oso­
ba. Dwa samochody ciężarowe 
wpsdły do rzeki, a jeden „wylądo 
wał” w przydrożnym rowie” (PAP)

Zmarł
prof. E. Howorka
30 stycznia 1978 roku zmarł w 

Poznaniu prof. dr med. Edward 
Howorka.

Prof. dr. med., magister filozo­
fii — Edward Howorka urodził się 
14 marca 1914 r. w Łodzi. Studia 
medyczne ukończył w roku 1939 
na Wydziale Lekarskim Uniwersy­
tetu Poznańskiego. W latach oku­
pacji na Tajnym Uniwersytecie 
Warszawskim studiował filozofię. 
Należał do ruchu oporu i walczył 
w szeregach Armii Krajowej. Na­
stępnie pracował jako lekarz w 
Szpitalu Miejskim w Siedlcach.

Wkrótce po wyzwoleniu rozpo­
czął pracę w Klinice Położnictwa 
i Chorób Kobiecych Akademii Me 
dycznej w Poznaniu. W latach 
1956—1970 prowadził II Katedrę i 
Klinikę Ginekologiczno - Pałoźni- 
czą AM. Był nauczycielem akade­
mickim.

Dorobek naukowy i dydaktycz­
ny profesora Howorki obejmuje 
110 prac naukowych, ogłoszonych 
drukiem, dwa podręczniki dla stu 
dentów i lekarzy oraz dwie mo­
nografie naukowe. Za osiągnięcia 
w pracy naukowej i dydaktycznej 
otrzymał odznaczenia państwowe i 
resortowe, między innymi Krzyt 
Kawalerski Orderu Odrodzenia 
Polski, (na)

Odkopani spod śniegu
Ekipy poszukiwawcze wyposażo­

ne w metalowe sondy i czujniki 
do wykrywania metąli odnalazły 
we wtorek późnym wieczorem na 
szosie w północnej Szkocji samo­
chód, w którym uwięziony pod 
zwałami śniegu mężczyzna przeżył 
prawie cztery doby. Poszukiwania 
prowadzono nieprzerwanie od 
ubiegłej soboty, gdyż wiedziano o 
zaginięciu 61-letniego Billy Suther- 
landa. Jednakże prace ekip ra­
towniczych utrudniała śnieżyca, 
najgorsza, jaką zanotowano w
Szkocji

Ekipy 
"wardii 
wtorek

od 30 lat. 
☆

ratunkowe amerykańskiej 
narodowej wydostały we 

z ciężarówki przysypanej
7-metrową warstwą śniegu 42-let- 
niego kierowcę Jamesa Truły z

Cleveland, tkwiącego w pułapce 
od 5 dni. Śnieg w tym czasie zdą­
żył już mocno zamarznąć. Truły 
ugrzązł w zaspie w ubiegły czwar­
tek. Aczkolwiek w chwili odnale­
zienia kierowcy przez ekipy ratun 
kowe, stan jego był zadowalający 
(mógł poruszać się o własnych si­
łach), był on mocno osłabiony 1 od 
wodniony. Na szczęście nie miał 
żadnych odmrożeń, ponieważ dys­
ponował w kabinie wystarczającą 
ilością ciepłych Ijoców.

Przez cały czas Truły nic nie 
jadł, pił tylko wodę ze stopniałe­
go śniegu. Ten niecodzienny wy­
padek zdarzył się w stanie Ohio, 
nsjtragiczniej dotkniętym skutka* 
mi ostatniego ataku zimy w USA. 
W Ohio zima ppchłonęła 34 ofiary 
śmiertelne. (PAP)

Nasza pogodynka

Stopniowe ochłodzenie
Przełom stycznia i lutego przy­

niósł typowo zimową pogodę z opa
darni śniegu. Na 
kraju termometry 
minus 3 stopni 
wschodzie do plus

terenie całego 
wskazywały od 
na północnym
3 stopni na za-

chodzie. Wystąpiły opady śniegu 
m. jn. dość intensywne w rejonie 
Warszawy.

Instytut Meteorologii i Gospo­
darki Wodnej przewiduje w okre­
sie od 2 do 6 bm. stopniowe ochło

dzenie. W południowo-zachodniej 
części kraju będzie zachmurzenie 
duże z rozpogodzeniami i opada­
mi deszczu lub śniegu. Mogą wy­
stąpić lokalne mgły. Temperatu­
ry maksymalne od minus 1 do 
plus 4 stopni: minimalne xi minus 
5 do 0 stopni. W pozostałej części 
kraju zachmurzenie umiarkowane 
i niewielkie opady śniegu. Tempe­
ratury maksymalne początkowo 
od plus 1 do minus 3 stopni.

„Mały Lotek Działa z RFN
LOSOWANIE 

15, 17, 19, 23, 
LOSOWANIE 

8, 10, 24, 32,

i

33
II

35
Końcówka banderoli 9150

Express-Lotek“
2, 13, 27, 30, 41

DZIENNIK ROBOTNICZEJ SPÓŁDZIELNI WYDAWNICZEJ „PRASA
r o c z I o w y: skrytka nr 1074 60-959 Poznan.

Rsdcguie kolegium:
Wiesław Porzycki (red naczelny), Marian Flejsierowicz 

Kazinrcrz Marcinowski (zastępcy red. naczelnego), 
Tadeusz Kaczmarek (sekretarz redakcji), Eugeniusz Cofia, 

Zbiluł Sęk, Zbignfew Szumowski.

wiązali się do dodatkowej pro­
dukcji roślinnej i zwierzęcej.

W województwie leszczyń­
skim odbyło się do 25 stycznia 
— 421 spotkań przedwybor­
czych (123 w miastach i 298 na
wsi). Uczestniczyło w nich 
kandydatów na radnych 
ponad 20 000 wyborców,

1938 
oraz

w dyskusji zabierało 2044 oby­
wateli. Najwięcej spośród 354 
postulatów i wniosków doty­
czyło oświaty i zdrowia, han­
dlu i usług, budownictwa mie­
szkaniowego. gospodarki ko­
munalnej, rozwoju produkcji 
rolnej. Na okres od 27 stycz­
nia do 4 lutego zaplanowano 
jeszcze 116 spotkań (50 w mia­
stach i 66 na wsi).

Około 28 000 obywateli wzię­
ło udział w 568 spotkaniach w 
województwie pilskim. Odby­
wały się one w różnych środo­
wiskach społeczno-zawodo­
wych. W każdej gminie zgła­
szano co najmniej 20 uwag i 
wniosków. Dominowały wśród 
nich najważniejsze aktualnie 
problemy rozwoju miast i 
gmin oraz sprawy związane z 
realizacją bło^^cmb spo
łeczno-gospodarczych. (res)

Za rok powszechny 
spis ludności w ZSRR
Co minutę w Związku Radziec­

kim rodzi się czworo dzieci. Po­
twierdzają to statystyki. Te i inne 
problemy demograficzne uwzględ­
ni spis ludności, który będzie prze 
prowadzony w ZSRR w styczniu 
1979 r.

Podjęto już odpowiednie przygo 
towania dla sprawnego przeprowa 
dzenią tej ważnej w życiu kraju 
pracy*. (PAP)

Nie do godz. 20
lecz do 24

We wczorajszej informacji do­
tyczącej ograniczenia sprzedaży 
alkoholu w dniach 4 15 bm. za- 
kradł się błąd. Zgodnie u uchwa­
ła Rady Ministrów, w lokalach 
^astronomicznych obowiązywać 
ma zakaz sprzedawania i podawa 
nia napojów alkoholowych od 4 
bm godz. 18 do 5 bm. godz. 24, a
nie jak mylnie podaliśmy
wczoraj — do godz. 20. Przepra­
szamy, (—)

w czołgach USA
Rzecznik Pentagonu oświadczył, 

że Stany Zjednoczone opowiedzia­
ły się za wyposażeniem nowego 
czołgu amerykańskiego „XM 1” w 
działa kalibru 120 mm produkcji za 
chodnioniemieckiej. Działa te bę­
dzie produkować firma „Rhein- 
metall”. Armia USA mą otrzymać 
nowe czołgi po 1984 r. (PAP)

Wydawca: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW Telefony: 600-41 łączy 
wszystk e działy. Dział łączności z czytelnikami 665-718. Sekretariat red naczel­
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druku ogłoszeń redakcja nie odpowiada. Druk: PZG im. M. Kasprzaka—Poznań

KSIĄŻKA

' Poznańskie Biuro Prognoz In­
stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje na dziś w 
Wielkopolsce zachmurzenie duże z 
większymi przejaśnieniami i lo­
kalnymi rozpogodzeniami. Miej­
scami opady śniegu, zamglenia i 
lokalne mgły.

Temperatura minimalna od mi­
nus 3 do minus 5 stopni, maksy­
malna od plus 2 do 0 stopni. Wia 
łry słabe i umiarkowane z kie­
runków południowo-wschodnich.

Wczoraj o godz. 19 zanotowano 
w Kaliszu, Koninie. Lesznie i Po­
znaniu minus 1| stopień, w Pile mi 
nus 2 stopnie; ciśnienie 752 mm.

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Wojciech Nentwig

R U C H": POZNAN, UL GRUNWALDZKA 19.
Prenumerata: wpłaty przyjmują oddziały RSW 

„Prasa-Książka-Ruch' oraz urzędy pocztowe i doręczy­
ciele do dnia 10 każdego miesiąca (z wyjątkiem grud­
nia) poprzedzającego okres prenumeraty: na miesiąc 

(26 zł), kwartał (78 zł), półrocze (156 zł)
Indeks nf 35028 j _
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35 lat temu nad Wołgą

Skąd ruszyła wolność
Od ustopada 1942 roku zgrupowanie 

wojsk Paulusa pod Stalingradem liczą­
ce ponad 300 000 żołnierzy, było okrą­

żone szczelnym pierścieniem Armii Czerwo­
nej.

Hitler postanowił deblokować otoczone woj- 
ską W tym celu skoncentrowano duże siły, 
ściągające je z Kaukazu, z centralnego odcin­
ka frontu wschodniego oraz z Polski, Nie­
miec i Francji. Z tych wojsk sformowana zo­
stała grupa armii „Don” pod dowództwem 
feldmarszałka Mansteina. jednego z najzdol­
niejszych niemieckich specjalistów wojsko­
wych.

Plan operacji „Wintersturm” przewidywał, 
że gdy tylko zgrupowanie uderzeniowe Man­
steina dotrze na niewielka odległość do Ha- 
Kngradzkiego „kotła”, na jego spotkanie ru­
szą wojska Paulusa.

Wojska hitlerowskie uderzyły 12 grudnia. 
Przez trzy dni nieprzyjaciel posunął się 45 
kilometrów. Jego dywizje pancerne, wspiera­
ne lotnictwem, parły w kierunku rzeki Ak- 
saj. Walki były zaciekłe i krwawe, obydwie 
strony ponosiły wielkie straty. Pomiędzy rze­
kami Aksaj i Myszkowa — dopływami Donu 
— rozgorzała wielka bitwa pancerna. Do 19 
grudnia zgrupowanie Mansteina orzebyło 
dwie trzecie drogi i już tylko 40 kilometrów 
dzieliło je od wojsk Paulusa.

Zaistniało niebezpieczeństwo przerwania 
przez hitlerowców pierścienia okrążającego

„Ojczyzna" — fragment monumentalnego zespo­
łu pomników ku czci obrońców Stalingradu na 

kurhanie Mama?
CAF — TASS

Konieczne było natychmiastowe przeciwdzia­
łanie

Dowództwo radzieckie rzuciło na zagrożony 
odcinek £ armię generała Malinowskiego. Po 
ciężkich walkach natarcie hitlerowskiej gru­
py uderzeniowej zostało zatrzymane w chwili, 
gdy wojska Paulusa, wsłuchując się z nadzie­
ją w grzmot jej dział, szykowały się do przer­
wania okrążającego pierścienia.

Nie było te jednak jeszcze całkowite prze­
kreślenie planów nieprzyjaciela, bowiem nie­
bezpieczeństwo deblokady otoczonych wojsk 
nie minęło. W związku z tym dowództwo ra­
dzieckie przystąpiło do realizacji operacji 
„Saturn”.

16 grudnia 1942 roku, w gęstej porannej 
mgle, po silnym przygotowaniu ogniowym, na 
3 armię włoska runęły korpusy pancerne i 
zmotoryzowane. Po trzydniowych oojach ob­
rona nieprzyjaciela była przełamana. Dzięki 
uderzeniom piechoty od czoła, a czołgów ze 
skrzydeł i tyłów, oddziały włoskie i niemiec­
kie rozpoczęły chaotyczny odwrót.

Generałowie niemieccy nazwali te wyda­
rzenia „kryzysowymi”. „Nie będzie orzesady. 
gdy powie się — napisał w swej książce hitle­
rowski generał Mellenthin — iż bitwa do- s 
prowadziła do kryzysu III Rzeszy, ostatecz 
nie przekreśliła nadzieje Hitlera na zbudowa­
nie imperium...”.

Niemcy hitlerowskie poniosły nową, wielką 
klęskę. Wywołała ona popłoch w głównej 
kwaterze Hitlera. Do niewoli dostało się 
CO 030 hirleiowców. wiele tysięcy zginęło. Woj­
ska Mansteina dalej cofały się.

Obręcz, okalająca armię Paulusa, zacieśnia­
ła się. Niemcy ponosili wielkie straty. Zara- 
sy amunicji, paliwa i żywności były na wy­
czerpaniu. Dostawy mostem powietrzny ni nie 
zaspokajały' potrzeb.

Na skutek beznadziejnego położenia Paulus 
prosił Hitlera o pozwolenie na kapitulację. 
Odpowiedź była negatywna.

26 stycznia 1943 roku okrążone zgrupowa­
nie zostało rozcięte na dwie części. Po '•ilnwn 
ostrzale radzieckiej artylerii. 2 lutego kapitu­
lowały niedobitki 6 armii.

Trwająca sześć i pół miesiąca wielka bit­
wa na bezkresnych stepach między Wołgą i 
Donem zakończyła sie dla wojsk hitlerow­
skich wielką katastrofą. 330-tysięczna dobo­
rowa armia feldmarszałka Paulusa przestała 
istnieć. Dy niewoli dostało się 91 000 żołnie­
rzy. 24 generałów i 2 500 oficerów. Ogółem 
wojska faszystowskie straciły podczas bitwy 
około 1,5 miliona ludzi — poległych, rannych 
i wziętych do niewoli. Przekroczyło to czw^'- 
tą część stanu osobowego wojsk „osi” na fron­
cie wschodnim.

• Nastąpił zasadniczy przełom w wojnie na 
korzyść państw koalicji antyhitlerowskiej.

Katastrofa nad Wołgą wstrząsnęła od pod- 
staw blokiem państw faszystowskich. Ogło­
szono trzydniową żałobę. Propaganda hitle­
rowska przestała mówić o „nowym porząd­
ku” w Europie. Goebbels wygłosił wielką mo­
wę, w której zmuszony był oświadczyć, że ar­
mia niemiecka jest w ciężkiej sytuacji na sxu- 
tek „...tragicznego uderzenia zadanego... pod 
Stalingradem”. , .

Katastrofa na Wschodzie ostatecznie pod­
ważyła prestiż Niemiec i była początkiem roz­
padu bloku państw faszystowskich.

płk CZESŁAW PODGÓRSKI

Fot. A. Gertych

MÓWIĄ NASI KANDYDACI

świadczących usługi jest sta­
nowczo za mała. Cóż z tego, 
że mamy prawie 90 rzemieśl­
ników, jeśli w niektórych 
branżach na kilka tysięcy 
mieszkańców miasta i gminy 
przypada tylko jeden kra­
wiec. Brakuje nam usług w 
zakresie napraw sprzętu gos­
podarstwa domowego, nie ma 
gdzie naprawić samochodu.

Jestem nauczycielem, więc 
nie potrafię przejść do po­
rządku dziennego nad stanem 
budynków Zespołu Szkół Rol­
niczych — placówki, która ja­
ko jedyna w województwie 
pilskim kształci specjalistów 
mechanizacji rolnictwa. Po­
trzeba także rozbudowy inter

— Radnym w 
Jastrowiu jestem 
od prawie 20 lat. 
Szczególnie inte­
resują mnie pro­
blemy rozwoju 
handlu i usług 
oraz szkolnictwo

w mieście i gminie. Moim 
zdaniem liczba zakładów

natu przyszkolnego. Cieszy 
mnie, że wreszcie rozpoczęto 
budowę domu mieszkalnego 
dla dwunastu nauczycielskich 
rodzin. Pozwoli to ustabilizo­

wać i pozyskać nową kadrę dy 
daktyczną. Dostrzegam ogól­
ne potrzeby mieszkaniowe, a 
przede wszystkim koniecz­
ność uzbrojenia technicznego 
terenów pod budownictwo.

Mocno leży mi na sercu 
pełna realizacja programu 
upiększenia miasta Jastrowia, 
które dzięki naszym i miesz­

kańców staraniom w roku 1977 
okazało się pod tym wzglę­
dem najlepsze w Pilskiem. 
Ale to zobowiązuje, (ryk)

Mówił: JÓZEF FILIPIAK
— nauczyciel Zespołu 
Szkół Rolniczych, kandydat 
na radnego do Miejsko- 
Gminnej Rady Narodowej 
w Jastrowiu, woj. pilskie. 
Członek SD.

Sesja naukowa w Poznaniu

Skuteczna ochrona roślin 
warunkiem wyższych plonów

Znaczna część ludności na 
naszym globie cierpi 
jeszcze głód. O ileż jed­

nak większy byłby dostatek 
żywności, gdyby nie straty po 
noszone w plonach, Około jed 
nej trzeciej światowych plo­
nów niszczą choroby, szkodni­
ki i chwasty. Przed nauką, 
opartą głównie na chemii, sto 
ją ogromne zadania zapobie­
gania tym niepożądanym zja­
wiskom. Oczywiście sprawy 
biologicznej ochrony roślin mu 
szą być stale dostosowywane 
do zmieniających się warun­
ków środowiska rolniczego.

W Polsce sytuacja pod tym 
względem jest, znacznie ko­
rzystniejsza niż w krajach sła 
bo rozwiniętych, nie znaczy to 
jednak, iż dotychczasowe osią­
gnięcia w ochronie roślin są 
zadowalające. Straty w rodzi­
mych uprawach polowych — 
jak ziemniaki, rzepak, groch 
— wynoszą jeszcze około 15 
procent; o połowę mniejsze są 
w zbożach. Ale jeżeli mamy 
się uniezależniać od kosztow­
nego i kłopotliwego importu 
zbóż i pasz, walka ze wszyst­
kim, co obniża piony, staje się 
koniecznością.

Działalność naukowa w tej 
dziedzinie zapoczątkowana zo 
stała w Polsce przed 60 laty, gnięć

kiedy to w Państwowym In­
stytucie Nawożenia i Glebo­
znawstwa w Puławach pow­
stał dział ochrony roślin. Do­
piero jednak po wojnie stwo­
rzone zostały odpowiednie wa 
run ki do wszechstronnego roz 
woju tej dziedziny nauki i 
wrażania jej do praktyki. Po­
wołany w roku 1952 w Pozna 
niu oddział placówki puław­
skiej, przekształcił się nieba­
wem w Instytut Ochrony Ro­
ślin. Instytut spełnia rolę wio 
dącą nie tylko w kraju; koor­
dynuje także prace badawcze 
w państwach, należących do 
RWPG. Jego rola wyraża się 
przede wszystkim w opraco­
wywaniu nowych pestycydów 
i innych metod ochrony roś-, 
lin mniej szkodliwych dla 
środowiska przyrodniczego. Po 
znańskiemu Instytutowi pod­
lega 6 stacji terenowych oraz 
oddział w Sośnicowicach ko­
ło Gliwic, prowadzący do­
świadczenia nad praktycznym 
zastosowaniem środków che­
micznych w warunkach róż­
nych upraw. Na podstawie 
tych doświadczeń wysuwane 
są postulaty pod adresem 
przemysłu chemicznego w za 
kresie produkcji udoskonalo­
nych preparatów.

Jednym z najnowszych osią 
naukowców z lOR-u

jest metoda stosowania środ­
ków, skutecznie chroniących 
przed grzybicami młode zbo­
ża, tuż po skiełkowaniu. Trud 
ność rodzi jedynie sposób wje 
chania w tym okresie na po­
la. W przypadku wielkich 
areałów możliwe jest rozpyla­
nie środków z powietrza, przy 
pomocy śmigłowców lub samo 
lotów rolniczych, ale są i pro 
pozycje zastosowania prepa­
ratu w warunkach gospodarki 
chłopskiej, na ziemi. Wczesne 
zapobieganie porażeniu zbóż 
przynosi wzrost ich plonów o 
około 30 procent.

Rozmiar prac badawczych, 
prowadzonych nrzez placówki 
lOR-u, jest bardzo duży. Swoi 

' mi doświadczeniami' w”tyfn za 
kresie dzielić się będą uczest­
nicy Sesji Naukowej Instytu­
tu Ochrony Roślin, którzy dziś 
i jutro (2 i 3 lutego br.) obra­
dować będą w Poznaniu. Przy 
będą na nią przedstawiciele 
nauki z ośrodków akademic­
kich w kraju, rolnictwa i prze 
mysłu dla niego pracującego 
oraz służby ochrony roślin. 
Swój udział zapowiedzieli tak 
że m. in. specjaliści z Anglii, 
Francji, Szwajcarii, Włoch, 
Węgier, Japonii, Czechosłowa­
cji, NRD i RFN.

Z. D.

W rubryce ..zawód”, w dowodzie 
osobistym wpisane ma: muzyk, 
lecz wynika to raczej ze szczu­

płości miejsca w dokumencie niż z 
niechęci zawarcia w nim stanu fak­
tycznego. No bo iak pomieścić na pa­
ru centymetrach papieru pięć profe­
sji? Zresztą co do wielkości tej licz­
by można by się spierać. Czy kom­
pozytor, altowiolista i dyrygent to 
jeden zawód: artysta muzyk, czy 
też trzy różne, albo czy pisanie felie­
tonów dla prasy, przygotowywanie 
audycji muzycznych osobiście ilu­
strowanych interpretacją poszcze­
gólnych dzieł i wygłaszanie prelek­
cji mieści się w pojęciu „dzienni­
karz”...?

Niezwyczajna jest wszechstronność 
zainteresowań i różnorodnych dzia­
łań podejmowanych przez tego czło­
wieka. Tak jak niezwykła jest jego 
osobowość. Doktor Jerzy Młodzie- 
jowski — muzyk i geograf, publicy­
sta i gawędziarz, największy w kra­
ju znawca muzyki czeskiej, a zara­
zem nauczyciel i wielki przyjaciel 
młodzieży. Zapytany, kim jest prze­
de wszystkim, odpowiada: pasjona­
tem dobrej muzyki. Tatr i Karłowi­
cza. Uśmiechając się, wyjaśnia jed­
nak. iż w swych poczynaniach wy­
różnia pięć odrębnych nurtów.

Dziennikarstwo. Pierwszy tekst 
opublikował w „Kurierze Poznań­
skim” w roku 1927, tuż po maturze 
w Gimnazjum im. Marii Magdaleny 
w Poznaniu. Z gazetą tą związany 
był jako autor felietonów o krajo­
znawstwie. geografii i muzyce do 
wybuchu II wojny. Wkrótce po za­
kończeniu działań wojennych znów 
podjął pracę dziennikarską. Naj­
pierw zasilał swym piórem zespół 
„Ilustrowanego Kuriera Polskiego’. 
później „Walki Dudu”, które to pis­
mo przerodziło się w „Express Po­
znański”. Na przełomie lat pięćdzie­
siątych i sześćdziesiątych pisywał na 
łamach „Głosu Wielkopolskiego”

(tutaj, pod winietą „Notatki długo­
pisem” ukazało się 90 publikacji). 
Obecnie komentarze, felietony i re­
cenzje J. Młodziejowskiego znaleźć 
można m. in. w „Ruchu Muzycz­
nym”. „Kierunkach”, licznych pro­
gramach koncertowych i operowych.

Obszerny i znaczący rozdział w ży­
ciu doktora Młodziejowskiego sta­
nowi działalność artystyczno-koncer- 
towa. Zaczęła się pod znakiem „dzie­
więtnastek” — w 1919 roku, otrzy­
mawszy indeks numer 19. dziesięcio­
letni Jurek przystąpił do nauki gry 
na skrzypcach w Konserwatorium 
Poznańskim. Pierwszy publiczny wy­

Ciekawi ludzie, ciekawe sprawy

Kantata na pełnię życia
stęp nastąpił osiem lat później i 
otworzył trudny dziś do zliczenia pa­
kiet koncertów zawierający nie 
mniej niż kilkaset pozycji. Wystęno- 
wał Młodzie jowski na różnych estra­
dach (krajowych i zagranicznych) w 
różnym charakterze — altowiolisty 
(na ten instrument zamienił z cza­
sem skrzypce): symfonika i kamera­
listy, dyrygenta, śpiewaka (chóralne­
go). prelegenta. Szczególnie polubił 
grę w kwartecie smyczkowym. Zało­
żony przezeń przed 24 laty Poznań­
ski Kwartet Smyczkowy działa do 
chwili obecnej.

Z objęciem batuty kapelmistrzow- 
skiej łączy się sytuacja anegdotycz­
na. Na początku lat pięćdziesiątych, 
gdy Filharmonią Poznańską kiero­
wał Tadeusz Szeligowski, a Jerzy 
Młcdziejowski był muzykiem orkie­
stry, zawiódł któryś z zagranicznych 
dyrygentów, Kiedy nie zjawił się do 

wtorku, Szeligowski. rzeki Młodzie- 
jowskiemu:

— Zawsze chciałeś zostać dyry­
gentem. Stawaj więc za'pulpitem — 
poprowadzisz piątkowy koncert. Jak 
dyrektor powiedział, tak się stało. Po 
tym debiucie.' obecny na wieczorze 
Walerian Bierdiajew oznajmił: — 
Zrobię z .pana dyrygenta! Niebawem 
dotychczasowy altowiolista został 
asystentem, a potem drugim dyry­
gentem u boku Stanisława Wisłoc­
kiego.

W roku 1952 na prośbę Minister­
stwa Kultury i Sztuki Młodziejow- 
ski wyjechał na dwa lata do Opola, 

by tam założyć i prowadzić, wespół 
z Jerzym Kurczewskim, orkiestrę 
symfoniczną. Po powrocie objął kie­
rownictwo artystyczne Wielkopol­
skiej Orkiestry Objazdowej, które 
sprawował przez 17 lat.

— Moją wadą jako kompozytora 
jest to, że nie lubię awangardy... 
Tworzę nie d,la krytyków, lecz dla 
ludzi — powiedział kiedyś o 
swej działalności kompozytorskiej, 
którą zapoczątkował jaką 18-letni 
młodzieniec. Napisał wówczas opra­
wę muzyczną do „Romea i Julii” — 
sztuki wystawionej w Teatrze Pol­
skim przez Stanisławę Wysocką. 
Wielokrotnie jeszcze jego ilustracje 
muzyczne zdobiły rozmaite insceni­
zacje teatralne, filmy fabularne.

Teka kompozytorska Jerzego Mło­
dziejowskiego zaiwiera wiele bardzo 
różnych utworów; szczególne w niej 

miejsce zajmują kantaty (np. „Na 
półwiecze kopalni soli w Wapnie” — 
prawykonanie odbyło się 300 metrów 
pod powierzchnią ziemi, „Rapsod 
powstańczy o Franciszku Ratajcza­
ku”) i pieśni na chór męski. Wiąże 
się to z długoletnimi występami w 
chórze „Echo”, a również z prowa­
dzeniem zespołu o tej samej nazwie 
(także orkiestrowego) w oflagu w 
Woldenbergu — Dobiegniewie.

Jerzego Młodziejowskiego — ra­
diowca, poznaniacy kojarzą sobie 
nade wszystko z „Muzycznym Ty­
godniem Poznania” (audycją emito­
waną nieprzerwanie od 16 lat), nie 

wiedząc pewnie, iź swoją przygodę 
z mikrofonem rozpoczął pan Jerzy 
przed półwieczem, wygłaszając je- 
sienią 1927 r. pogadankę o Roaldzie 
Amundsenie. Poza przygotowaniem 
niezliczonych programów radiowych, 
nagrał z Poznańskim Kwartetem 
Smyczkowym ponad 200 nigdy 
wcześniej nie wykonywanych w 
Polsce utworów kilku republik 
ZSRR oraz twórców z Czech. Słowa­
cji, Rumunii, Węgier, Bułgarii, Jugo­
sławii, Łuźyc.

Jednakże pierwszym fakultetem 
ukończonym przez J. Młodziejow­
skiego jest geografia, w której uzy­
skał tytuł doktora; posiada również 
doktorat z filozofii. Z zakresu geo­
grafii i krajoznawstwa wydał, będąc 
hsystentem na Uniwersytecie im. A. 
Mickiewicza, 16 prac naukowych, 
napisał też kilka książek o tematyce 
tatrzańskiej, m. in. „O Tatrach roz-

Dr Jerzy Młodziejowski
Fot. — H. Kamza

mowy” i album swych fotografii 
„Morskie Oko”,

Zainteresowania, pasje I zajęcia 
doktora Młodziejowskiego są szero­
kie: fotografowanie, gromadzenie 
płyt (ma ich ponad 1500), upowszech­
nianie sztuki muzyczne! pośród mło­
dzieży („lecz własnych czterech sy­
nów nie udało mi się zarazić mu­
zycznym bakcylem — mówi — mi­
mo, że wszyscy śpiewali w chórach 
Kurczewskiego i Stuligrosza; dwóch 
jednak ukoj^zyło studia geograficz­
ne, najstarszy — Witold — został 
dziennikarzem”).

Wiele tego, a jeszcze nie wszystko. 
Każdy dzień przynosi coś nowego...

WOJCIECH NENTWIG
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Na marginesie pewnej sprawy karnej

Społeczna szkodliwość
fałszowania sprawozdań

Społeczną szkodliwość nie­
zgodnych z prawdą sprawoz­
dań dotyczących realizowania 
planów gospodarczych pod­
kreślił Sąd Najwyższy rozpa­
trując jedną z rewizji nadzwy­
czajnych prokuratora general­
nego.

Jak wynika z opublikowane­
go niedawno wyroku SN — dy 
rektor jednego z oddziałów 
PKS od kwietnia 1974 r. do 
września 1975 r. fikcyjnie za­
wyżał w sprawozdaniach sta­
tystycznych wykonanie planu 
przewozów, w następstwie cze 
go wypłacono pracownikom 
nie należne premie. Od skazu- 

1 jącego wyroku sądu rejonowe­
go, przed którym odpowiadał 
wraz ze swymi dwoma pod­
władnymi. odwołał się on do 
sądu wojewódzkiego, gdzie 
sprawa została umorzona.

Sąd Najwyższy nie zgodził 
się z decyzją i argumentami

siębiorstwa oraz na okolicz­
ność, że działał on nie tylko w 
celu osiągnięcia korzyści ma 
terialnej w postaci nie należ­
nej premii dla pracowników, 
ale w celu utrzymania przodu 
jącej pozycji swego przedsię­
biorstwa. SN źa błędny uznał 
również pogląd, iż w przed­
siębiorstwie o charakterze usłu 
gowym, jakim jest PKS, dane 
statystyczne mają mniejsze 
znaczenie niż w zakładzie pro 
aukcyjnym. Uchylając wyrok' 
sądu wojewódzkiego i przeka­
zując mu sprawę do ponowne 
go rozpoznania, SN przypom- 
niał też, ,iż oskarżony dyrek­
tor był inicjatorem przestęp­
stwa. na jego polecenie pozo­
stali oskarżeni podawali w 
sprawozdaniach fałszywe da­
ne, zaś po wykryciu przestęp­
stwa, którego był głównym 
sprawcą, udzielił za nie pod 
władnym nagany na paśmie.

sądu wojewódzkiego, który m. Zobowiązany, przez PKS do 
in. powoływał się na zasłuri sałaty — wraz z głównym księ- 
oskarżonego w rozwoju przed- gowym — niesłusznie wypła-

conej premii spowodował, że 
kwotę tę ściągnięto od pracow 
ników.

Sprawozdania zawierające 
nieprawdziwe informacje o wy 
konawstwie planów należv 
oceniać jako społecznie szkodli 
we — podkreśli! SN przy oka­
zji tej sprawy. Od rzetelności 
bowiem informacji zawartych 
w sprawozdaniach zależy traf­
ność decyzji gospodarczych 
Jeżeli zaś z nieprawdziwą 
sprawozdawczością wiąże się 
korzyść n?ajątkovVa, to sppłecz 
r.e niebezpieczeństwo takiego 
postępowania nie może być 
uzmre za znikome.

Wskazując na doniosłą rolę 
statystyki w naszym życiu g°s 
podarczym SN przypomniał, ż? 
prawidłowa realizacja ustawy 
o organizarj: statvstyki obwa­
rowana jest przepisami karny 
mi przewidującymi ni. in. moż 
liwość karania pozbawieniem 
wolności do 3 lat tych, k^rzy 
fałszują snratvozdania staty­
styczne. (PAP)

M. Minie o polityce 
zagranicznej SFRJ

Wiceprzewodniczący Związko­
wej Rady Wykonawczej SFRJ, 
związkowy sekretarz d. s. polityki 
zagranicznej, Miłosz Minie przed­
stawił na posiedzeniu parlamentu 
jugosłowia ■'.>«’ o sur oo’" ” '» 
polityce zagranicznej Jugosławii w 
roku 1977.

Omawiając rozwój stosunków Ju 
gosławii z krajami wspólnoty soc­
jalistycznej M. Minie wiele uwa­
gi poświęcił współpracy ze Związ­
kiem Radzieckim, podkreślając, ze 
nastąpiło tu znaczne ożywienie po 
wizycie prezydenta Josipa Broz 
Titc w ZSRR w sierpniu 1977 r. Ra 
port stwierdza, że rozmowy pro­
wadzone przez J. Broz Tito z Leo 
nidem Breżniewem i innymi czo­
łowymi osobistościami ZSRR przy 
czyniły się dó dalszego rozwoju 
przyjacielskich stosunków i z.acteś 
cienia współpracy obu krajów, 
miały też istotny wpływ na roz­
wój kooperacji gospodarczej. Po­
zytywnie rozwijały się też stosun­
ki Jugosławii z pozostałymi kra­
jami RWPG. (PAP)

Włoski krjzys rządowy

Chadecja przed 
nowymi decyzjami

Projekt ustawy mającej służyć R. Spasowski

walce z terroryzmem w RFN ambasadorem

Złoty medal Annemarie Moser
w zjeździe

Reprezentanci Austrii zdobyli 
dwa złote medale w biegach zjaz 
dowych. W środę Annerąarie Mo­
ser (Austria) wygrała zjazd ko­
biet wyprzedzając Irene Epple 
(RFN) i Szwajcarkę Doris de 
Agostińi. W pierwszej dziesiątce 
znalazły się ponadto trzy dalsze 
zawodniczki austriackie: Haber- 
satter, Alimer i Lukasser. Moż­
na więc mówić o pełnym sukce­
sie ekipy austriackiej w zjazdach, 
bowiem w konkurencji mężczyzn 
Austriacy wywalczyli dwa meda­
le

CO zawodniczek stanęło w śro­
dę na starcie biegu zjazdowego 
Konkurencja ta miaia odbyć się 
neprzedniego dnia, ale fatalne 
warunki "• atmosferyczne Zmusiły 
organizatorów do dokonania

zmian w nrogramie. Nadieżda 
Żelowa (ZSRR), która we wtorek 
miała ciężki upadek na trasie 
zjazdowej czuje się już dobrze i 
wystąpi w dalszych konkurenc­
jach mistrzostw świata. ,

Polki zajęły dalekie miejsca, 
chociaż 42 lokata Ewy Grabow­
skiej zasługuje na uwagę. 15-let- 
rńa Polka wyprzedziła 10 innych 
zawodniczek, a strata kilkunastu 
sekund do czołówki nie przynosi 
jej ujmy. Marta Piętón w ostat 
nich dniach chorowała, trenow-a 
ła niewiele i jest bez formy. Za 
jęła 51 miejsce.

Dzisiaj kolejna konkurencja: 
slalom-gigant mężczyzn w której 
wystani nasz .najlepszy alpejczyk 
Jan Bachleda. (PAP)

Pogoda sprzyja polskim piłkarzom

Jednym z ostatnich posunięć 
w ramach walki z terroryz­
mem w Republice Federalnej 
jest przedłożony we wtorek pod 
obrady rządu bońskiego, opra­
cowany przez Ministerstwo 
Spraw Wewnętrznych, urojekt 
ustawy nowelizującej dotych­
czasowe zachodnioniemieckie 
przepisy meldunkowe.

Projekt nakłada na wszyst­
kie - kraje RFN obowiązak 
wprowadzenia tzw. central­
nych rejestrów, w których za­
kodowanych zostanie dziesięć 
podstawowych informacji per­
sonalnych dotyczących każde­
go obywatela RFN. Rejestry te 
będą połączone z komputerami 
znajdującymi się w urzędach 
policji kryminalnej poszczegól­
nych krajów oraz z centralnym 
komputerem w Federalnym

Urzędzie
Wiesbadcr

Kryminalnym w
System ten w po-

łączeniu ze znowelizowanymi 
i znacznie zaostrzonymi prze­
pisami meldunkowymi w hote-
lach, pensjonatach oraz przy
wynajmowaniu mieszkań pry­
watnych ma przyczynić się do 
uproszczenia i przyspieszenia 
identyfikacji obywateli, a tym 
samym zwiększyć skuteczność 
walki z terrorystami.

Pisząc o projekcie nowej 
ustawy dzienniki zachodnio- 
niemieckic poddają w wątpli­
wość czy przewidziane przez 
nią przepisy będą wystarczają­
ce wobec faktu, że terroryści 
zwykli posługiwać się sfałszo­
wanymi dowodami osobistymi 
i paszportami wystawionymi 
na fikcyjne nazwiska. (PAP)

Kto wygrał samochód
28 stycznia br. przeprowadzono 

losowanie premii w postaci samo­
chodów osobowych na premiowe 
umiejscowione książeczki oszczęd­
nościowe PKO, wystawione na te­
renie miasta Poznania i woje­
wództwa poznańskiego.

W wyniku losowania premie 
przypadły na niżej podane numery
książeczek: 
492.551US, 
652.351US, 
1.296.2S3US,

59.581UOZ, 
494.576US, 
802.105US, 

1.379.231US.
1.791M50US, 1.884.03SUS,
2.036.601UO, 
2.256.6 17X1S, 
2.615.00WS, 
3.339.403TJS, 
3.432.553US, 
3.799.592X18, 
3.844.256US, 
3.362.887US, 
4.573.447X18, 
4.593.278US, 
5.188.502US. 
5.209.823US,

2Z20.981US, 
2.599.5"5XJS, 
2.926.312X18, 
3.’36.388US, 
3.612.253US, 
3.81P.941US, 
3.845.C86US, 
3.S84.944US, 
4.580.593US, 
5.177.153US, 
5.192.6’3US, 
3.215.903US,

122.335US, 
596.759UO, 
9S3.922HS,

1.602.962US, 
2.017.O7WS, 
2.251.355X15, 
2.610.879US.
3.337.311US,
3.424.507US, 
3.791.888US, 
3Z30.536U5, 
3.S53J63US, 
3.869.555US, 
4.590.927US, 
5.182.69SUS, 
5.191^1OUŚ, 
5.224.955US,

5.226.78OUS,
5.248.495US, 
5.257.852US, 
5.269.428X15, 
6.147.273US.
6.159.592US,
6.170.404 IIS, 
7.212.5S4US, 
7.235.031US, 
7.247.*03nS,
7.Z64.318US,
7.26S.451US,
7.2W.432US,
7.286.486US, 
7.295.036US, 
7.298.220US, 
8.677.389US, 
8.681.011U8, 
8.688.581US, 
8.698.056US, 
8.711.217US, 
8.715.821US, 
8.727.773HS, 
8.734.989US,

Powyższa

5.229.537US, 
5.250.986US, 
5.265.372X18, 
5.2G9.978US, 
6.151.493X18, 
6.164.796LTS, 
6.172.478US, 
7.228,862LS, 
7.237.078US, 
7.249.455US, 
7.263.923US, 
7.274.177UŚ, 
7.2S0443US, 
7.290.338US, 
7.29G.018US. 
7.312.097US, 
8.67S.334US, 
8.682.766US, 
8.6S9.305US, 
8.706.109US, 
8.712.432X15, 
8.721.227X18, 
8.729.0S4VS, 
8.738.3S4US,

5.236.598US, 
5.251.788US,, 
5.268.211118, 
5.274.342US, 
S.156.829US, 
6.167.187US, 
7.2U.573US, 
7.230.690US.
7.244.223US,
7.258.879US, 
7.261.S31US, 
7.276.781US, 
7.283.153US, 
7.294.02SUS, 
7.297.166118, 
8.673.423US, 
8.G79.6S8L>, 
8.683.^97113, 
8.694.173US, 
8.707.993US, 
8.714.136US. 
8.726.241US, 
8.734.573US, 
8.738.857US.
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Trwający od 16 stycznia kryzys 
polityczny we Włoszech wkroczył 
w nową fazę. Po spotkaniu we 
wtorek z delegacją Partii Demo­
kracji Chrześcijańskiej (^C). de­
sygnowany premier Giulio An­
dreotti postanowił odroczyć dal­
sze konsultacje, ograniczające się 
obecnie do sześciu partii, które de 
cydowąły o bycie poprzedniego 
gabinetu. Konsultacje te mają być 
wznowione po obradach kierow­
nictwa DC, zwołanych na piątek

Redakcja sportowa PAP połą­
czyła się • wczoraj z hotelem 
,.Edcn” w Rovińj (Jugosławia), 
gdzi^ zamieszkali polscy piłkarze 
nodezas zgrupowania nad Adria- 
‘3 kiom. Mówi trener Ryszard Ku 
lesza.

— Podróż mieliśmy z przygoda­
mi. Wskutek niekorzystnych wa­
runków atmosferycznych w War 
szawie, zamiast o 15.40. wyłecie- 
liśmy. tuż przed 20 samolotem via 
Bukareszt do Belgradu. Okazało 
się jednak, że lotnisko w Buka- 
erzcie nie przyjmuje samolo- 
ów — też nadał tam śnieg — i 
rzed północą ładowaliśmy w Bel 
radzm. Noc -spędziliśmy w hote 

lu ..Serbia” i rano udaliśmy s’ę 
miejscowym samolotem do I.ubl- 
imv, a stąd autokarem do Ro- 
vinj.

Pogoda nam sprzyja. W środę 
temperatura sięgała 12 stopni 
ciepła, było słonecznie. Nasz ho­
tel położony jest o kilkaset me­
trów od Adriatyku. Odbyliśmy 
już dwa treningi — jeden rano, 
drugi po o biedzie. Taki sam cykl 
zajęć przewidujemy na następne 
dni. Trenujemy na pobliskim bois 
ku, które jest dobrze utrzymane- 
O ile utrzyma się korzystna po­
goda — na pewno zrealizujemy 
plan zajęć.

Nie znamy jeszcze zespołu, któ 
ry będzie pierwszym par nerem 
naszej drużyny, 8 lutego. Ma to 
być jedna z Ii-ligowych klubów 
jugosłowiańskich. Mecz rozegra­
my w Rovinj. lub oddalonej o 
20 km Puli. (PAP)

3 bm. w celu

Rada Państwa mianowała 
Romualda Snasowskiego amba 
sadorem nadzwyczajnym i peł 
nomocnym Polskiej Rzeczypos 
politej Ludowej w Stanach 
Zjednoczonych Ameryki.

R. Spasowski urodził się w 1920 r. 
w Warszawie w rodzinie intełigenc 
kiej. W okresie okupacji praco­
wał jako robotnik. W latach 1945 — 
1947 pełnił służbę w ludowym Woj­
sku Polskim, m. in. na stanowisku 
zastępcy szefa misji wojskowej w 
Niemczech zachodnich. W nas'ęo- 
nych latach pracował na odpowie­
dzialnych stanowiskach w polskiej 
służbie zagranicznej. Od stycznia 
1972 r. był podsekretarzem stanu 
w Ministerstwie Spraw Zagranicz­
nych. Jest członkiem PZPR. (PAP)

Andreotti — ., 
odpowiedzi na

i — jak stwierdził' 
.znalezienia lepszej

sytuację, uznaną

Zapowiedź ta, a 
klaracja, złożona 
współpracownika

także inna de- 
przez bliskiego 

Andreottiego,
Franco Evangelisti, iż decydujące 
znaczenie ma rozwiązanie „poli­
tycznego aspektu” kryzysu, suge­
rowały, że chadecja uznała za ko 
nieczne przystąpić do dyskusji 
nad najważniejsza, węzłową snra 
wą: obecności WłPK w rządzie 
lub rządzącej większości. (PAP)

Kara śmierci
dla mordercy

Sąd Wojewódzki w Gdańsku ska 
zał na karę śmierci 29-letniego 
mieszkańca Ostrowi Mazowieckiej 
Zenona Tadeusza Karczmarka za 
popełnienie morderstwa na osobie

Wzrosło naniesie

Zofii D.
■ Karczmarek był już 
nie karany, głównie za 
Po ostatnim wyroku 
więzienia we wrześniu 
Wkrótce potem ukradł

wielokrot- 
kradzieże.
wyszedł z 
1976 roku, 
samochód

w Nikaragui
W całej Nikaragui trwa strajk 

powszechny’ wymierzony przeciw­
ko dyktatorowi tego kraju, pre­
zydentowi Anastasio Somozie. We 
wtorek, który był ósmym dniem 
strajku, napięcie polityczne wzro­
sło Doszło do kolejnych starć mię 
dzy „Gwardią Narodową” a uczest 
nikami demonstracji antyrządo­
wej.

osobowy, którym dotarł na Wy­
brzeże Gdańskie. Krytycznego 
dnia zaprosił przypadkowo pozna­
ną kobietę na zabawę, a w dro­
dze oowrotnej obrabował ją i 
udusił.

Wyrok nie jest prawomocny.
PAP

W lat pozbawienia 
wolności za gwałt

Strajk został proklamowany 
przez opozycyjne partie polityczne 
skupione w Demokratycznym Związ 
ku Wyzwolenia Nikaragui oraz 
przez związki zawodowe. Strajku­
jący domagają się ustąpienia gen. 
Scmozy. (PAP)

Przed Sądem Wojewódzkim w 
Gdańsku zakończyła się rozprawa 
przeciwko 28-letniemu Jerzemu 
Kulikowskiemu, byłemu pracow­
nikowi Izby Wytrzeźwień w Gdań
sku, oskarżonemu dokonanie
gwałtu ra Lucynie M.

J. Kulikowski skazany został na 
10 łat pozbawienia wolności oraz 
utratę praw publicznych na 10 lat.

Polska „siódemka" 
ma jeszcze szanse na medal

Mecz w Randers, w którym Da 
nia pokonała Polskę 25:23, od- 
twarzany był w środę wielokrot 
nie na ekranach telewizorów. 
Powszechnie uważa się. iż zwy- 
clęstw’o nad polską „siódemką” 
otworzyło już gosoodarzom droeę 
do wielkiego finału IX mi­
strzostw świata.

Sytuacja w naszej grupie pół­
finałowej stała «ię interesująca-. 
W przypadku równoczesnych żwy 
cięs<:w Danii nad Szwecją i ZSRR 
nad Polska, o awansie do głów­
nego finału zadecyduje lenszy 
bilans bramek dwójki Dania i 
ZSRR. Może zdarzyć się i tak, że 
Duńczycy potkną się ntespodzie 
wanie ze swymi odwiecznymi ry 
walami — Szwedami, a pierwsze 
miejsce przypadnie białoczerwo- 
nym po ewentualnym zwycię­
stwie nad ZSRR.

Nasza drużyna nie rezygnuje. 
Pozostały jej jeszcze dwa wystę­
py w turnieju. Dzisiaj odbędzie 
się najważniejszy półflna}owy 
mecz w Arhus z ZSRR, otwiera­
jący Polakom drogę do walki o 
pierwsze miejsce z jednym z 
czterech zespołów: NRD, RFN, 
Jugosławią lub Rumunią,

Jerzy Klempel ma jeszcze szan 
se zdobycia tytułu króla strzel­
ców mistrzostw świata. Prowadzi 
on na liście, mając 34 bramki i 
wyprzedza Rumuna Blrtalana 
(33). Węgra Kovacsa (31) i Duń­
czyka Berga .bohatera meczu z 
Polską — ?6 bramek. Mecz Pol­
ska — ZSRR sędziuje para z RFN 
Reifel — Tetens. Ci sami sędzio­
wie dobrze prowadzili mecz Pol 
ska — Szwecja w Helsinger.

PAP

ME w łyżwiarstwie figurowym

Dalekie miejsca Polaków

HUMOR I SATYRA

orientacyjny, (na)

— Prcsz® zdjąć

31

21

pacjentowi na fr.twilę opatrunek, żeby mógł^ 
podpisać czek. ▲

rzObcyrr na polskim tronie
^uterzy telewizyjnych „Dialogów z przeszłością” zajęli się osobą 

jednego z „obcych” królów na polskim tronie — Ludwikiem 
Węgierskim. Gdy 7 listopada roku 1370 zjechał na Wawel, zaskoczony zo 
stał wiadomością, iż tego sarrfego dnia, lecz przed południem, a więc 
tuż przed przybyciem nowego monarchy, pochowano w niezwykłym 
pośpiechu jego poprzednika — Kazimierza Wielkiego. Po tej pierw­
szej demonstracji przyszły wnet inne. Oto arcybiskup Jarosław Bo­
goria ze Skotnik zażądał, by nowy król koronował się nie w Krako­
wie, lecz w Gnieźnie, a mimo poparcia przez panów małopolskich, 
przedstawiciele Wielkopolski byli w .większości przeciw „obcemu”, 
udzielając od początku poparcia innym, piastowskim pretendentom 
do tronu polskiego.

Nie miał Ludwik Węgierski „dobrej prasy” zarówno na­
szych historiografów, jak i u współczesnego mu dziejopisa — JanKa
z Czarnkowa, który w swej f kronice pisał, ż na króle-
stwo wyniesiony (...) będzie chciał postępować podług obyczaju swe­
go narodu, będzie usiłował zmienić obyczaje i zwyczaje Polaków, 
nie znanych tutaj robaków swoich .wyniesie 'ponad ludzi miejsco­
wych (...), wywoła ku sobie nienawiść tudzież waśnie wzajemne-’. 
Zajęty sprawami węgierskimi, Ludwik bywał w Polsce rzadko, a re­
prezentowała go najczęściej matka, Elżbieta Łokietkówna i potem 
mianowani przezeń starostowie. Janko z Czarnkowa scharakteryzo­
wał ten okres lapidarnie: „działy się w Królestwie Polskim wielkie 
kradzieże, łupiestwa i rozboje”.

Uczestniczący we wtorkowej dyskusji historyk poznańskiego
środowiska naukowegę, współautor „Dziejów Polski” — doc. dr An­
toni GąsiOrowski, ocenił, iż dwunastolecie węgierskiego królowania 
w Polsce było przede wszystkim okresem realizowania przez Ludwika 
i jego matkę Andegaweńskiej polityki dynastycznej, nie zawsze zwią­
zanej z interesami naszego państwa. (wos.)

W środę, w drugim dniu rozgry­
wanych w Strassbourgu mistrzostw 
Europy w łyżwiarstwie figurowym, 
na tafli Palais Renis prezentowa­
ły się pary taneczna, soliści oraz 
pary sportowe. Jako pierwsi zma­
gania o medale rozpoczęli łyżwia­
rze w parach tanecznych. Nie po­
wiodło się jednej z par polskich Jo 
lancie Wesołowskiej i Andrzejowi 
Alberciakowi. W trakcie wykony­
wania pierwszego tańca nasza pa­
ra miała upadek i Andrzej Alber- 
ciak doznał kontuzji kolana. Nasi 
zawodnicy chcieli jednak starto­
wać dalej w konkurencji i próbo­
wali sił w drugim tańcu. Niestety, 
kontuzja uniemożliwiła dalszą jaz 
dę i Polacy wycofali się z konku­
rencji.

Druga nasza para Halina Gordon 
i Jacek Tascher uplasowała się pa 
dwóch tańcach obowiązkowych na 
12 miejscu.- Prowadzenie w klasy­
fikacji objęła para radziecka, ob­
rońcy tytułu mistrzostw Europy 
Irina Mojsiejewa i Andrej Minen- 
kow.

Oto kolejność par: 1. Iriną Moj­
siejewa, Andrej Minenkow (ZSRR) 
(12), 2. Krisztina Regoczy — An- 
dreas Sallai (Węgry) — (22), 3. Na­
talia Liniczjuk — Gienadij Kar- 
penosow (ZSRR) — (23), 4. Janet 
Thompson — Warren Maxwell (W. 
Bryt.) — (27), 5. Marina Zujewa — 
Andrej Witman (ZSRR) — (51), 6. 
Liliana Reezakova i Stanislav D^a- 
tisz (CSRS) — (51). 12. Halina Gor­
don — Jacek Tascher (Polska) — 
(107).

Po parach tanecznych na taflę

lodową weszli soliści do skrócone­
go programu dowolnego. Najlepiej 
zaprezentował się w tym progra­
mie łyżwiarz Wielkiej Brytanii Ro 
bin Cousins otrzymując od jedne­
go z sędziów najwyższą not^ — 
„16”. Wyprzedził on reprezentanta 
NRD Jana Hoffmanna, który po 
programie obowiązkowym i skró­
conym awansował na pierwsze 
miejsce w klasyfikacji. Na trze­
cim miejscu sklasyfikowany został 
Igor Bobrin (ZSRR), który wyprze 
dził swego rodaka, dotychczasowe 
go lidera Władimira Kowalewa.

Reprezentant Polski Grzegorz 
Głowania uplasował się w skró­
conym programie na 10 miejscu, 
a po dwóch konkurencjach zajmą 
je 11 pozycję.

Wieczorem 13 par sportowych 
prezentowało na tafli w Strass­
bourgu skrócony program dowol­
ny Elżbieta Łuczyńska i Marek 
Chrolenko wystąpili jako szósty 
duet, prezentując niezły program. 
Dostali oni zarówno za wykonanie 
jak i za wartość artystyczną pro 
gramu oceny w granicach 4,9 — 5,4, 
co spotkało x się z ogromnym nie­
zadowoleniem licznej publiczności. 
Polscy łyżwiarze, którzy do ostat­
niej chwili mieli kłopoty z łyżwa­
mi na kilka godzin przed rozpo­
częciem zawodów otrzymali swój 
sprzęt, uplasowali się na 9 miej­
scu. (PAP)

Kolarskie przełaje nad Maltą
Wczoraj w Poznaniu przy ulicy 

Majakowskiego nad Maltą odbyły 
się kolarskie przełajowe mistrzo­
stwa okręgu na trasie okrężnej. W 
wyścigu młodzików na trasie o 
długości 4 km — dwa okrążenia 
trasy — zwyciężył M. Garczyński 
przed J. Liskiem, obaj z Lecha i 
D. Skowrońskim — Stomil.

Wśród juniorów’ pierwszy był T.

Krawczyk — Lech, przed M. Ra- 
giclem — Stomil i m. Pelczykie.n 
— Lech. Pokonali oni trasę czte­
rech okrążeń — łącznie 8 km.

Na trasie 10 km stoczyli walkę 
seniorzy, z których najlepszym o- 
kazal się G. Ryżak — Lech przed 
R. Ratajczakiem i J. Tomasiakiem 
— obaj Wielkopolska, (rk)
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WPHW ODDZIAŁ OBROTU ARTYKUŁAMI SPORTOWYMI
TURYSTYCZNYMI I WYPOCZYNKU W POZNANIU

• Nieruchomości

ZAWIADAMIA P. T. KLIENTÓW
O PRZENIESIENIU DZIAŁALNOŚCI HANDLOWEJ

Sprzedam ogród 144# m’, 
300 m* pod szkłem, domek 
gospodarczy z telefonem 
k. Poznania. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
47609g. ,

ZAWIADAMIAMY, ZE

WSPÓLNE ZEBRANIE CZŁONKÓW

Sklepu Komisowego nr 884, przy ulicy Dąbrowskiego nr 15 
— NA ULICĘ KOŚCIELNĄ nr 48 (narożnik ul. Jeżyckiej)

€ <
Parcelę budowlaną kupię, 
może być z rozpoczętą bu 
dową. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
46526gpr.

0 Rejonowej Spółdzielni Zaopatrzenia i Zbytu 
„Samopomoc Chłopska”

0 Wojewódzkiej Spółdzielni Mleczarskiej

sprzedaż . od godz. 9 — 17
w poniedziałki . od godz. Ili—17

c i
Sprzedam dom jednoro­
dzinny z budynkiem go­
spodarczym, garażem i o- 
grodem 600 m! Nekla, ul.
Szkolna 3. 45843g

0 Wojewódzkiej Spółdzielni Ogrodniczo- 
Pszczelarskiej

Sklepu nr 836, przy al. Marcinkowskiego nr 26 — branży papier­
niczej prowadzącego wyłącznie sprzedaż ppzarynkową 
— NA ULICĘ SWOBODA NR 43

Sprzedani działkę 0,5 ha z 
domem (nawilon) w sta­
nie surowym, przy mie­
ście. Daniel Pocztarek. 
Obłaczkowo, gmina Wrze 
śnia. 45862g

zamieszkujących

O D B Ę D Z I E SIĘ

na terenie miasta Poznania

Praca 0 Nauka
Lekarka przyjmie zaraz 
opiekunkę do 2,5-letniej 
dziewczynki Os. Kraju 
Rad 8 E m. 47. 46477g
Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurkówna, 
Poznań, al. Marcinkow­
skiego 2a, parter. 46895g

Kupno 0 Sprzedaż
Stare monety srebrne, 
różne naczynia srebrne, 
kufel do piwa, szable, cie 
kawy zegar, zegarek, 
świecznik, lampę figurę, 
różne starocie kupię. 
Umińskiego 7a m. 30 
(Wilda). 45406g
Sprzedam kożuch damski 
zagraniczny nowy — du­
ży rozmiar Poznań, Czer­
wonej Armii 39 m. 32.

 47372g
Sprzedam opony do Fia­
ta 132, oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
47493g.

sprzedaż 
w soboty

od godz. 8 — 16
od godz. 8 — 14

Kupię dom jednorodzin­
ny. wolnostojący w Po­
znaniu lub okolicy. Ofer­
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 45868g. x

w
w

dniu 13. II. 1978
Poznaniu, al.

Zarząd Spółdzielni

POMYŚLNYCH ZAKUPÓW!
313-K1

Kupię domek jędnorodzin 
ny lub pół bliźniaczego w 
Poznaniu lub okolicy (chę 
tnie Puszczykowo). Ofer­
ty ..Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 45885g.

s

Sprzedam nowy saksofon 
B-sopraą i Pentacon six 
TL. Poznań, Mylna 58 m.

© Samochody
5. 47583g

Zegarek kwarcowy, męski 
—< sprzedam. Tel. 585-65, 
po godz. 16. 46015g

Żuka małym przebiegu 
'sprzedam. Zygmunt Zió­
łek Łaziska, 62-100 Wągro 
wiec tel. 20-539.

99p

Komunikat

roku, o godzinie 17 w sali NOT 
Stalingradzka 5/9.

Rada Nadzorcza
297-K1

d

Kupię Fiata 125, rocznik 
1973—75. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19 dla 47483g
Syrenę sprzedam. Ostro­
bramska 17. 47046g
Sprzedam Żuka do remon 
tu. Nowy Tomyśl, ul. Ko 
ściuszki 1.' lOOp

0 Lokale

Sprzedam nowy kożuch 
damski. Oglądać 5 bm. 
ul. Klonowicza 6 m. 3.

47539g '

REJON DRÓG PUBLICZNYCH w Szamotułach 
— podaje do wiadomości, że w związku z rea­
lizowaną inwestycją melioracyjną KONINEK — 
PODPNIEWKI

ZOSTANIE ZAMKNIĘTA DLA RUCHU 
KOŁOWEGO w dniach od 6. II. do 28. II. 
1978 r. — droga P-16 Pniewy — Wronki 
ńa odcinku Pniewy — Podpniewki.

■— Objazd z Pniew do Wronek długości 25 km 
przebiegać będzie drogami E-8 Pniewy — 
Podrzewie, droga lok. nr 42 Podrzewie — 
Buszewo, droga P-19 Buszewo — Pod­
pniewki i odwrotnie z Wronek.

— Objazd z Pniew do Szamotuł długości 16 km 
przebiegać będzie drogami E-8 Pniewy — 
Podrzewie, droga lokalna nr 42 Podrzewie 
— Buszewo i odwrotnie z Szamotuł.

218-K2

Poszukuję pomieszczenia 
15—20 m2 na cichy prze­
mysł. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 47571 g
Młode małżeństwo, poszu 
kuje pokoju z kuchnią w 
Poznaniu, lub Swarzędzu. 
Może być z dozorcostwem. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 45856g.
Przyjmę panie. na pokój. 
Grabowa 11 (Dębiec).

45863g

Sprzedam mieszkanie wła 
snościowe M-3 (Winogra­
dy). Oferty ,,Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 45884g.

Kupię wolne mieszkanie, 
własnościowe M-3, w no­
wym budownictwie: Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 45889g.

Dnia 29 stycznia 1978 roku zmarł

STANISŁAW JUREWICZ
dowódca warty

TV Oddziału Narodowego Banku Polskiego 
w Poznaniu, 

odznaczony Brązową Odznaką „Za Zasługi 
w Ochronie Porządku Publicznego”.

W Zmarłym Bank traci wzorowego długolet­
niego pracownika i cenionego kolegę.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębo­
kiego współczucia.

Pogrzeb ódbędzie się w sobotę, 4 lutego br. 
o godz. 13.25 na cmentarzu junikowskim.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
28 stycznia 1978 roku zmarł nasz długoletni, za-- 
służony. i ceniony pracownik

Dyrekcja — Rada Zakładowa — pracownicy 
NBP IV Oddziału w Poznaniu.

423-K3

tW dniu 30 stycznia 1978 r. zasnęła w Bogu, 
kończąc swój pracowity żywot przeżywszy 

91 lat, nasza ukochana matka, teściowa, siostra, 
babcia i prababcia, śp.

MARIA WILCZEK
z domu Kijak

Pogrzeb odbędzie sie w 
dżinie 10.50 na cmentarzu

piątek, 3 bm. o gó- 
górczyńskim.

W głębokim

Ul. Palacza 92 m. 2.

R O

smutku pogrążona

DŻINA

443-U3

tW dniu 31 stycznia 1978 r. zmarła, opatrzona
Sakramentami św., moja kochana siostra, 

nasza ciocia i bratowa

STANISŁAWA SZUMIŃSKA
emeryt NBP

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 4 bm. o go-' 
dżinie 13.30'na cmentarzu w Puszczykowie.

W smutku pogrążona

47618g

tZ głębokim żąłem zawiadamiamy, że dnia
31 stycznia 1978 r. zakończyła swój pracowi­

ty żywot, przeżywszy' lat 92, opatrzona Sakra­
mentami św., nasza ukochana mama, teściowa, 
babcia i prababcia (

STANISŁAWA SKORACKA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 3 bm. o go- 
‘ ‘ " z .kaplicy cmentarnej przy ulicy Bu-dżinie 11 

kowskiej w Stęszewie.

Pogrążona w smutku

RODZINA

Stęszew, ul. Kościańska 12. 47610g

Sprzedam działkę budow­
laną, zasosoodarowana. 
0,5 ha, w Pobierowie, 500 
m do morza Oferty „Pra 
śa”. Grunwaldzka 19 dla 
45897g. .

® Zguby
Dnia .26 stycznia zaginął 
czarny pudel w okolicy 
Dolna Wilda. Znalazcę Wy 
nagrodzę. Roszak, ul. Łą­
kowa 14a m. 20. 47611g

0 Różne
Nowo otwarta wypożycza! 
nia sukien ślubnych, wie 
czorowych, welonów na­
kryć do chrztu. Liszkow 
ska, Żupańskiegó 6.

46303g
Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej. 
Poznań, ul. Paderewskie­
go 1. Ciesielska.

47040g
Posiadam samochód Fiat 
125p, przyjmę akwizycję. 
Oferty — ,.Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 45821ig.
Szyję spódnice, spódnice 
i kamizelki, w szybkim 
terminie. Sporny, ul. Ra­
cławicka 65 (Grunwald).

45840g

WOJEWÓDZKIE BIURO PROJEKTÓW 
W POZNANIU

zawiadamia 
opracowanej w 
wybudowanych

zleceniodawców dokumentacji technicznej 
roku 1972 (wzgl. użytkowników obiektów 
na podstawie w/w dokumentacji), że

w oparciu o zarządzenie nr 61 Ministra Budownictwa i Prze-
mysłu Materiałów Budowlanych z dnia 

w sprawie przechowywania oraz trybu 
do archiwów państwowych projektów

PRZYSTĘPUJ 
do nieodpłatnego przekazywania

28 XI 1968 roku
przekazywania 
(§ 10 zał. nr 1) ■

E 
dokumentacji

kategorii archiwalnej „B” zleceniodawcom 
(względnie użytkownikom obiektów7).

Zainteresowanych uprasza się o powiadomienie Biura o go­
towości przyjęcia dokumentacji. Po upływie 2 tygodni od 
daty ukazania się niniejszego ogłoszenia nastąpi przekazanie 

w/w zasobów archiwalnych na przemiał.
Szczegółowych informacji udziela się w pokoju nr 4 
Archiwum przy ul. 23 Lutego 20, teL 580-91, w. 19.

' 182-K1

Zakład Cykłiniarski — 
Misiurewicz, tel. 536-70.

47320g

0 Matrymonialne

tZ głębokim bólem1 zawiadamiamy, że w dniu
30 stycznia 1978 r. zmarł przeżywszy 66 lat.

CZESŁAW NOWAK
odznaczonj' Medalem 10-lecia Polski Ludowej, 
Srebrną Odznaką Honorówą Związku Zawodo­

wego Chemików oraz Odznaką 
Przodownika Pracy.

Pogrzeb odbędzie się, dpia.-e lutego i978 rpku 
o godzinie 11.55 na cmentarzu junikowskim.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­
czucia składają:
Dyrekcja, Rada Zakładowa, POP, pracownicy 

Przedsiębiorstwa Handlu Chemikaliami 
„Chemia” w Poznaniu.

425-K3

tż głębokim żalem zawiadamiaipy, że dnia
28 stycznia 1978 roku odeszła od nas nasza 

najdroższa mama, teściowa, babunia i siostra, 
śp.

MARIA DROGOWSKA
z domu Pawińska 1

Po?rzeb odbędzie się w sobotę, 4 lutego 
o godz. 9.40 na cmentarzu ną Junikowie.

W smutku pogrążona
RODZINA

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

! Ul. Stolarska 2 m. 5.

3

br.

440-U3

tż głębokim bólem i żalem zawiadamiamy, 
że dnia. 28 stycznia 1978 r„ zginął .śmiercią 
tragiczną przeżywszy 48 lat, mój najukochańszy 

mąż, tatuś, zięć, szwagier, kuzyn i wujek, śp.

HENRYK SZRAMA
j Msza św. odprawiona zostanie w sobotę, 4 bm. 
a' o godz. 14 w kościele parafialnym w Smochowi- 
3 cach, pogrzeb tego samego dnia o godz. 15 na 

] cmentarzu w Krzyżownikach.

W sinutku pogrążone

żona z córeczką i rodzina

Odjazd autobusu sprzed ul. Kossaka 20 m. 
o godz. 13.15.

ŁSEK;

Dnia 28 stycznia 1978 r. zmarł nagle nasz ko-
* chany 
lat 67

ojciec, teść i dziadek, przeżywszy

JAN TASAREK

7

47488g

tDnia 31 stycznia 1978 r. zmarł nagle, nama­
szczony Olejami św.,‘ nasz ukochany mąż, 
ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 71, śp.

IGNACY ŁUKASZCZYK
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 3 bm. o go­

dzinie 11.30 na cmentarzu górozyńskim.

W smutku pogrążone

żona i rodzina

Ul. Stęszewska 42. 444-U3

opatrzony 
mąż, nasz

Pogrzeb

Pogrzeb 
dżinie 11.1

> odbędzie się w sobotę, 4 bm. o go- 
.10 na cmentarzu górczyńskim:

W smutku pogrążona

RODZINA

Ul. Szewska 19 m. 8. 47633g

Sakramentami św., mój najdroższy 
kochany ojciec, teść i dziadek, śp.

JAN WOŻNIAK
odbędzie się w piątek, dnia 3 lutego

o godz. 14 na cmentarzu w Stęszewie,

’ W smutku pogrążona

Dębno, Czereśniowa 3.

|

I

's j. Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
H T 31 stycznia 1978 r. zmarła po ciężkich cier- 

pieniach, opatrzona Sakramentami św., prze- 
< żywszy lat 70 moja droga żona, nasza kochana 
J mama, teściówa i babcia, śp.

JOANNA ALEKSANDRA 
■MOTYLEWSKA

Pogrzeb' odbędzie się w 
a dżinie 14.15 na cmentarzu 
3

piątek, 3 bm. o go- 
junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

RODZINA

tDnia 31 stycznia 1978 r. zmarła w wieku 
84 lat, opatrzona Sakramentami św.

KONSTANCJA BASZCZYŃSKA
z domu Bednarz

Pogrzeb Odbędzie się w sobotę, dnia 4 bm. 
o godz. 14.35 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
RODZINA

Ul. Jackowskiego 27 m. 7. 447-U3

tDnia 1 lutego 1978 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, śp.

47708g R O

Samotni! Dyskretne i kul 
turalne nawiązanie znajo 
mości zapewnia Biuro 
Matrymonialne „Jutrzen­
ka”, 81-963 Gdynia 1, ul. 
Migały 35, skrytka pocz­
towa 105. Informacja 10 
zł w. znaczkach pocztó-

Pan 31-letni pozna panią 
do lat 25. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
47523g.

wych. 61-K2

Rencista w starszym wie­
ku, poślubi samotną pa­
nią do lat 65. Oferty ,,Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
45797g.

Pracownicy poszukiwani

SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW „IN P L A S T" 
w Poznaniu, ul. Sieroca 3/4 — 

zatrudni natychmiast
INWALIDÓW do przyuczenia na stanowiska 
— OPERATORÓW wysoko zmechanizo­

wanych urządzeń do przetwórstwa two­
rzyw sztucznych — oraz
Ślusarzy 
chaników.

narzędziowców i me-

Zgłoszenia w Dziale Rehabilitacji, Szkolenia 
i Kadr. 250-K1

tDnia 29 stycznia 1978 r. odszedł od nas na 
zawsze nasz ukochany mąż, ojciec, teść 
i dziadek, przeżyszy lat 63, śp.

STANISŁAW JUREWICZ
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 4 lutego br. 

o gpdz. 13.25 na cmentarzu junikowskim.
RODZINA

Ul. Osiedle Przyjaźni 4 „K” m. 248.
441-U3

W smutku pogrążona

RODZINA

Luboń, ul. Kościuszki 110. 47841g

FRANCISZEK WINKEL 445-U3

Puszczykowo, ul. Miodowa 2.

■Ml

438-U3

TBgIWWWMBa

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 4. bm. o go­
dzinie 14 na cmentarzu w Zablkowie.

HELENA RESTERNA

FRANCISZEK WYRWAS

«6-U3

W sinutku pogrążeni

żona, synowie, synowa i wnuczek

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Siostra i przyjaciele

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 2 bm. 
p godz. 14 na cmentarzu parafialnym w Spławiu.

W smutku pogrążona 
żona z dziećmi i rodziną

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 4 bm 
o godz. 11.30 na cmentarzu górcZyńskim.

tDnia 29 stycznia 1978 r. zmarł w wieku 66 lat, 
opatrzony Sakramentami św., mój najdroż­
szy mąż, nasz kochany ojciec, teść i dziadek, śp.

tDnia 31 stycznia 1978 r. zakończył swe pra­
cowite życie po ciężkich cierpieniach, opa­
trzony Sakramentami św., przeżywszy ‘lat 76 

nasz ukochany ojciec, teść, dziadek i pradzia­
dek, śp. • /

Msza św. żałobna i pogrzeb odbędzie się w so­
botę, 4 bm. o godz. 14 na cmentarzu parafial­
nym w Puszczykowie.

W głębokim smutku pogrążony

4- Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
’ ' 27 stycznia 1978 r. zmarł po długich Cierpie­
niach przeżywszy lat 70, śp.

WŁODZIMIERZ SEŃKÓW
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 4 hitego br. 

o godz. 9.05 na cmentarzu junikowskim.

tDnia 24 stycznia 1978 roku, zmarł tragicznie 
w Paryżu, przeżywszy lat 48, ukochany syn, 

bratt i wujek, śp.

STEFAN ANDRZEJEWSKI
inżynier mechanik

Pogrzeb odbędzie się 3 lutego br. w Paryżu. 

W smutku pogrążeni

4747?g rodzice i brat z rodziną

Ul. Bukowa 4 m. 2.

tZ głębokim .bólem i żalem zawiadamiamy, że 
dnia 31 stycznia 1978 r. po długiej i ciężkiej 
chorobie zakończył swoje pracowite, pełne po­

święcenia i ofiarności życie, przeżywszy lat 48 
nasz ukochany mąż, ojciec, teść i dziadek

LUCJAN WOZNIAK

Ul. Junacka 15 m. 16. 47677g

tDnia 31 stycznia 1978 r. zmarła, przeżywszy 
lat 70 moja kochana żona, nasza droga mat­

ka, teściowa i babcia, śp.

WŁADYSŁAWA MŁYNARCZAK
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 3 bm. o go-

dżinie 14.30 w Swarzędzu 
ulicy Poznańskiej.

na cmentarzu przy

W głębokim żalu
mąż i

i smutku pogrążeni 
rodzina

Swarzędz, ul. Nowy Świat 1. 47619g
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/
Inicjatywy Automobilklubu

Od profilaktyki
KALEJDOSKOP 
POZNAMSKI

Z repertuaru Baletu Poznańskiego

Filmy telewizyjne
K TEATRY J
©PERA — g. 17 „Dziadek do 

orzechów”.
MUZYCZNY — g. 19 „Wesoła 

wdówka”.
POLSKI — g. 17, 20 „Staro­

świecka komedia”.
NOWY — g. 19 „Czerwony ko­

gut leci wprost do nieba” (SCE­
NA NOWA) — g. 17. „Milczenie”.

tALKI i AKTORA — g. 10 —' 
przedst. zamkn., g. 17 „Królowa 
śniegu”.

K EUNA I

do poradni kierowcy

KDF MUZA — g. 10 Trzej 
muszkieterowie” (pan. 12 1.), g. 
12 30, 15 „Mistrz rewolweru” (USA 
15 1.), g. 17.30, 20 „Niewinne” (Wt 
18 1.).

APOLLO — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20 „Granica” (poi. 15 1).

BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.30 „Czarny korsarz” (wł. 15 L — 
z listą dialogową).
XGONG — g. 10 „Sekcja specjal­
na” (fr. 18 1.), g. 12.15, 14.15 „Un- 
kas, ostatni Mohikanin” (rum. 
b.o.), g. 17.30, 19.30, „Sprawa Gor 
gonowej” (poi. 18 1.).

GRUNWALD — g. 17 „Mały ksią 
żę” (USA b.o.), g. 19 „Sędzia z 
Teksasu” (USA 18 1.).

GWIAZDA — g. 12 „Colargol na 
Dzikim Zachodzie” (poi. b.o.), g. 
14, 16,'18, 20 „Pocałunki z Hong­
kongu” (fr. 12 1.).

KOSMOS — g. 17 30 „Posłannic­
two z innej planety” (RFN b.o.), 
g. 20 „Ryzykant” (USA 15 1.).

MINIATURKA — g. 15.30 „Pry­
watne życie Sherlocka Holmesa” 
(ang. b.o.), g. 17.45, 19.30 h Pry­
watny detektyw” (ang. 15 1).

OLIMPIA — g. 1930 „Dzieje 
grzechu” (poi. 18 1.).

PANCERNIAK — g. 17, 19.30
„Chinatown” (USA 18 1.).

RIALTO — g. 10 „Semurg — 
ptak szczęścia” (radź, b.o.), 12.30, 
15.15, 17.30, 20 „Omen” (USA 18 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15, 
17, 19.30 „Na tropie Wilby’ego” 
(ang. 18 1.).

TĘCZA — g. 15.30, 17.30,
„Terror Mechagodzilli” (jap. b.o.). 
19.30 „Superexpress w niebezpie­
czeństwie” (jap. 15 1.).

WARTA — g. 10, 16 „Błękitny 
ptak” (USA b.o.), g. 12, 14 ,.Gdzie 
się podziała VII kompania” (fr. ’ 
b o.), g. 18 „Każdy ma swoje pie­
kło” (fr. 13 1.), g. 20 „Wielki Gats 
by” (USA 15 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 14.45, 16 45, 18.45 „Setka dla ku 
rażu” (radź. 15 1.).

WILDA — g. 10, 12.30 „Godzilla 
contra Gigan” (jap. 12 1.), g. 15.30, 
18, 20.15 „Transamerican Express” k 
(USA 15 1.).

FOTOPLASTIKON — g. 13—18 
„Wycieczka do szekspirowskiego 
Stradfordu”.

LUNAPARK (hala 21 MTP; wej 
ście od uj. Śniadeckich) — g. 
13—20.

ZOO — ul. Krańcowa i ul. 
Zwierzyniecka — od godz. 9 do 
zmroku.

W powszechnej świadomości 
automobilkluby koj arzą 
się z to mrążącymi krew 

w żyłach wyścigami samocho­
dowymi, wyczerpującymi raj­
dami, samochodowymi wyczy­
nami. Ale do podstawowych, 
statutowych obowiązków auto 
mbbilklubów w naszym kraju 
należy nieustanne działanie na 
rzecz podnoszenia bezpieczeń­
stwa na drogach i ulicach. I to 
działanie nie dla członków au­
tomobilklubów, bo ci prawa 
i obowiązki kierowców znają 
aż nadto.

przez nich wymogów Kodeksu 
Drogowego. Jak potrzebna to ak­
cja, świadc-zą chociażby wynikj 
niedawnej (26 stycznia) kontroli. 
Kierujący nią z ramienia AW — 
Roman Szczepkowski przekazał 
nam informacje, napawające du­
żym niepokojem. Na ponad 150 
skontrolowanych pojazdów kilka 
w drastyczny sposób zagrażało 
bezpieczeństwu samych właścicie 
li i innych użytkowników dróg.

Cztery poznańskie zakłady 
otrzymają do roku 1980 no­

we stołówki pracownicze. Popra­
wią one warunki socjalno-bytowe 
załóg: „Modeny", WPK (w zajez 
dni przy ul. Fortecznej), oddziału 
Płockiego Przedsiębiorstwa Ro­
bót Mostowych oraz Okręgowego 
Przedsiębiorstwa Przemysłu Mię­
snego. Z podpoznańskich zakła­
dów natomiast stołówki uzyska 
kombinat ogrodniczy w Naramo­
wicach oraz Swarzędzkie Fabryki 
Meblu *

SZPITALE: interna, chirurgia, 
okulistyka, laryngologia, neurolo­
gia — ul. Lutycka; chirurgia dzie 
cięca — ul. Krysiewicza 7.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu: ul 
Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-66, 
nagłe zachorowania w domu, po­
rady lekarskie, tel. 637-35; wypad­
ki uliczne i w miejscach publicz­
nych — tel. 999.

Podstacje: ul. Bukowa 1. tel. 
32-12-61; Osiedle Piastowskie 16, 
tel. 722-24.; ul. Ugory, tel. 205-431, 
ul. Kościuszki 103, tel. 544-55; Lu­
boń, tel. 123-399; Swarzędz, tel. 
369 i 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn 
ny codziennie g. 7—22, tel. 989

Telefon Zaufania — 988 czynny 
całą dobę, al. Marcinkowskiego — 
dyżurują: lekarz psychiatra wzgl 
psycholog. Porady prawne, głow­
nie z zakresu prawa rodzinnego, 
opiekuńczego, leczenia odwyko­
wego i chorób społecznych, tel 
522-51.

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140/142. Główna »2, 
Dzierżyńsk’ego 349. Kórnicka 24, 
Mickiewicza 22, Słowiańska. Sta- 
rcłęcka 1, Głogowska 107/109, al 
Marcinkowskiego 11 (całą dobę).

L__
PROGRAM I: 6 Sygnały dnia; 

9.05 Cztery pory roku; 11.25,Nie­
zapomniane stronice: „Nad Niem­
nem” — fragm. pow.; 11.35 Czte­
ry pory roku; 11.40 Tu Radio Kie­
rowców; 12.25 Mozaika polskich 
melodii; 13 Duety wokalne i in­
strumentalne; 13.25 Spotkanie z 
folklorem; 13.40 Kącik melomana; 
14 Studio „Gama”; 14.20 Studio 
„Relaks”; 14.25 Studio „Gama”; 
15.05 Korespondencja z zagranicy; 
15.10 Studio „Gama”; 15.55 „Czło 
wiek i środowisko — gawęda; 16 
Tu Jedynka; 17.30 Radiokurier; 
18.33 lioncert życzeń; 19.15 Prze­
boje bez słów; 19.30 Panorama poi 
skiej piosenki; 20.05 Rep. na za­
mówienie; 20.20 „Z tańcem przez 
wieki”; 21:15 Melodie filmowe; 21.30 
Przeboje z Inlerstudia; 22.23 Opo­
le na muzycznej antenie; 23.15 
Konc. symf. muzyki polskiej.

Wiadomości: 0.01, 1, 2. 3. 5, 9, 
10, 11, 12.05, 15, 19, 20, 21, 22, 23.

PROGRAM II: 8 Dialogi i zbli­
żenia; 9.20 Problenfy kultury fi­
zycznej; 9X0 Tu Radio Moskwa; 
10 Z'teatralnego afisza; 10.15 Wier 
sze A. Jurewk—’: 10. 0 Na trąbce 
gra Al Hirt; 10X0 Nie ma mar­
ginesu; 11 Utwory liryczno Grie­
ga gra W. Gieseking; 11.35 Po­
radnia Rodzinna; 11.40 Muzyka

Różnorodne są formy i sposoby, 
którymi Automobilklub Wielkopol 
ski, poprzez pracę swych 38 kót 
terenowych i 4 delegatur (w Poz­
naniu na Ratajach i Raszynie oraz 
W Nowym Tomyślu i Grodziskui 
wpływa na podnoszenie świado-
mości i kultury 
ców. Wszystkie 
jak informuje 
Automobilklubu

drogowej kierów- 
te poczynania ™ 
kierownik biura 
Wielkopolskiego,

Marek Kuk — koordynuje i pro­
gramuje Komisja Bezpieczeństwa 
Ruchu Drogowego AW, współpra­
cująca ściśle z Wydziałem Ruchu 
Drogowego Komendy Wojewódz­
kiej MO.

Czwarty roik działa w Poz­
naniu. powołana z inicjatywy 
działaczy AW i dziennikarzy 
..Głosu Wielkopolskiego” — Je 
dyna w kraju: Poradnia Kie­
rowcy. Prócz informacji — w 
ubiegłym roku skorzystało z 
niej około 900 osób — ną te­
mat interpretacji przepisów 
ruchu drogowego, stanu tech­
nicznego pojazdów i w*ad 
prawnych, związanych z auto­
mobil izmem. prowadzi oną bar 
dzo potrzebny sondaż, dotyczą 
cv stanu dróg i ulic Poznania

W działaniu poprawiającym 
stan bezpieczeństwa drogowe­
go. profilaktyka mai znaczenie 
zasadnicze, wiele więc uwagi 
poświęca się w AW pogadan­
kom. prelekcjom i spotkaniom 
popularyzatorskim w szkołach 
oraz zakładach pracy. Szcze­
gólnie wyróżniają się w. tym 
działacze nowotomyskiej dele­
gatury, kierowanej przez An­
drzeja Dunajskiego, których 
pracy sprzyja zainteresowanie 
i pomoc tamtejszych władz, 
miejsko-gminnych. Do profi­
laktycznych przedsięwzięć wła 
czc.no. cieszącą się olbrzymim 
zainteresowaniem, „szkole do­
skonalenia techniki jazdy” na 
terze samochodowym poznań­
skiej Ławice. Co niedzielę, po­
nad 100 osób korzysta z rad 
najbardziej d oświa d c z onych 
kierowców wyścigowych i raj­
dowych. doskonaląc m. in. kon 
trolowane noślizgi i inne ele­
menty jazdy w trudnych wa­
runkach.

Dużq aktywność społeczną 
wykazują ORMO-wcy z Je­

życ — honorowi krwiodawcy, któ 
rzy systematycznie powiększają 
„bank” życiodajnego płynu. Do­
tychczas (klub krwiodawców przy 
Dzielnicowym Sztabie ORMO 
istnieje od 1970 r.) oddali oni 
bezinteresownie 168,8 litrów tego 
leku. Najbliższą zbiorową akcję 
krwiodawstwa urządzi się 15 bm

podpoznańskie gminy Rokiet-
• nica i Suchy Las intensyw­

nie rozwijają produkcję ogrodni­
czą na zaopatrzenia miasta. Jei 
ntensyfikacji służyć ma utworze­
nie w obu urzędach gmin stano 
wiska instruktora ogrodnictwa. Ma 
cn przede wszystkim prowadzić 
lachowe poradnictwo.

Mieszkańcy Starołęki i są­
siednich osiedli zadeklaro­

wali gotowość zbudowania w 
czynie społecznym zbiorowego 
przystanku autobusowego komu­
nikacji miejskiej. Przedsięwzięcie 
to, w którym pomóc chcą władze 
Nowego Miasta, znacznie polep­
szyłoby warunki podróżowania 
autobusami w tej części Pozna 
nia. (bop)

Gdy dodać, że każda z 78 
ubiegłorocznych imprez tarys-
tycznych zarganiizowany eh

ich 
kie 
ne 
cji

oznakowania Łtp. Wszysł- 
zebrane uwagi przekazywa 
sa 'Wvdzia«łcwi Kodnuiuka- 
Urzędu Miejskiego w Pci’-

naniu lub beŁpośredniO nr^d- 
s:ębiorstwom zajmuj ącyrn sie 
utrzymaniem dróg i ulic.

Działacze Automobilklubu Wiel­
kopolskiego, wspólnie z samodziei 
ną grupą ORMO oraz funkcjona­
riuszami MO uczestniczą w comie­
sięcznych, profilaktycznych ak­
cjach tya drogach i ulicach Poz­
nańskiego, podczas których zwra­
ca się szczególną uwagę na stan 
techniczny pojazdów, umiejętno­
ści ; kierowców, respektowanie

przez AW miała w sobie ele- | 
menty związane z bezpieczeń­
stwem jazdy (konkursy. móbv 1 
sprawnościowe, ito.) oiaz to. | 
że 2 000 osób rocznie zdobywa . 
w AW prawo jazdy — obraz ’ 
poczynań Automobilklubu | 
Wielkopolskiego byłby pełen । 
Uzupełnić go trzeba jeszcze je 
dna" dodatkowa informacją. | 
każdy z kursantów ośrodków i 
szkolenia kierowców, zanim 
stanie do egzaminu państwo* I 
wego. musi — czasami wielo- । 
krotnie — przejść egzaminy w 
samych ośrodkach. Gwarant*’ I 
je to. iż otrzvmuiącv nrawo | 
jazdy legitymują się duża wie 
dza i umiejętnościami. AW pro I 
wadzi również w poznańskim | 
ośrodku szkolenie głuchonie- . 
mych: praca z nimi specjał- ' 
nvch instruktorów jest wyda- | 
rżeniem krajowym, (ask)

Skrócone wakacje?
Doszły nas (niepokojące wie­

ści, iż niektóre półkolonie w 
poznańskich szkołach kończą 
działalność dzisiaj, mimo że 
wakacje szkolne uczniów trwa 
ją do soboty 4 bm. V7 tej sy­
tuacji dzieci- rodziców pracują, 
cych pozostałyby bez ęipieki 
Jak poinformowano w Kurato­
rium Oświaty i Wychowania, 
decyzja taką jest bezpodstaw­
na. Półkolonie zostały zorga­
nizowane na cały czas trwania 
wakacji zimowych, (big)

spod strzechy; 12.05 Czas dobrych 
gospodarzy; 12.25 „Epepe” — frag 
ment pow.; 12.45 ^Tańce z baletów 
polskich; 13 Ludzie ze społecznym 
mandatem; 13.10 F. Lilius: „Missa 
brevissinia” na 8 głosów; 13.35 Ze 
wsi i o wsi; 13.50 Sceny operowe; 
14.10 Więcej, lepiej, nowocześniej; 
14.25* Utwory Haendla; 15.30 Radio 
ferie; 16.10 Muzyka polska XX 
wieku — Utwory Augustyna Blo 
cha; 16.40 Magazyn informac.; 
16.50 Radioexpress; 17 Impresje 
jazzowe; 17.20 O wspaniałym poe­
cie — L. Staffie; 17.40 Reportaż 
literacki pt. „O powozach i je- 
dvr>—*1 w p*-’--’ —-sj

tołeczne aktualności muzycz 
ne”; 15.25 Pieóiscyi miuói; „ 
ma”; 18.40 Siadem inwestowanych 
miliardów; 19 A. Dvorak: Konc. 
wiolonczelowy h-rnoll op. 104; 
19.40 Reklama; 20 Studio ..Relaks”; 
20.20 Świat nowej muzyki; 20.10 
Doroczne nagrody ZKP — S. Woy 
towicz; 21.40 Brahms: „Preludia 
chorałowe”; 22 Książki, które na 
was czekają; 22.30 Nowe wiersze 
T. Gicgiera; 22.40 „Zaproszenie 
do tańca” — magazyn literacki; 
23.10 C. Montcverdi: Madrygały z 
IX księgi; 23.35 Co słychać w świe 
cie; 23.40 Muzyka.

Wiadomości: 4.30, 5.30, 6.30, 7.30, 
8.39. 11.70, 13.30, 18.30, 21.30. 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Co kto lu­
bi; 9 „Mściciel w miasteczku” — 
ode. pow.; 9.10 Kompozytorzy dy 
ry?uja — Z. Górny i A. Maliszew 
Ski; 9.30 Nasz rok 78; 9.45 Dawne

Conrada Drzewieckiego

W hali nr 1 Międzynarodo­
wych Targów Poznańskich 
trwa realizacja baletowych fil­
mów telewizyjnych. Ich reży­
serem jest twórca i dyrektor 
Polskiego Teatru Tańca — Ba

Na zdjęciu: realizacja 
MTP filmu „Pawana na 

infantki".
Fot. — H.

śmierć

Kamza

letn Poznańskiego, 
Drzewiecki. Filmów

Conrad 
o jego

dziełach baletowych zrealizo-* 
w ano już sporo — tym razem 
jednak sam wybitny choreo­
graf przenosi swoje spektakle 
na ekran.

Sfilmowano już „Przypo­
wieść sarmacką” (według „Zem 
sty” Aleksandra Fredry, do 
uwertury koncertowej „Baj­
ka” Stanisława Moniuszki). 
Obecnie trwają zdjęcia do fil-

mu „Pawana na śmierć infan­
tki” Maurice Ravela (nowa, 
specjalna dla tego filmu wer­
sja scenograficzna „Pawanv” 
jest ostatnim dziełem nieżyją­
cej już wybitnej polskiej arty­
stki, scenografa Zofii Wiercho- 
wicz). Trzeci film według bale 
tu „Cudowny mandaryn” Beli 
Bartoka zrealizowany zostanie 
w plenerze w lipcu 1978.

Filmy są dziełem poznań­
skiej’telewizji. (bran)

„Emanuel** dwoi się i troi
Choć o usługach, świadczonych przez 

nujące myjniami samochodowymi, mamy
przedsiębiorstwa dyspo- 
zdanie mało korzystne

Postępuje budowa 
Zoo na Malcie

— zawsze z dużą radością odnotowujemy każdą nowość. Miło 
nam donieść, że w miniony poniedziałek przy ul. Tatrzańskiej pra­
cował w pocie piany „Emanuel", któremu w tym czasie (około go­
dziny 16) pomagała jedna zaledwie osoba. Rezultat był taki, że za 
jedne 46 złotych kierowcy „wypucowanych" pojazdów musieli sa­
mi chwytać szmaty i przecierać niezbyt starannie wyczyszczone 
szyby.

Jak do tej pory nic nowego, ale teraz właśnie będzie owa nie­
zwykłość. Przed wyjazdem była kałuża. Który z kierowców ją prze­
gapił, mógł natychmiast wracać na(koniec kolejki, by powtórnie, 
za jedne 46 złotych umyć sdmochód. Kto jednak ominął ją bez­
piecznie, powinien także wrócić, ochlapany przez samochody nad­
jeżdżające z przeciwka. Pomysł ów, sprawiający, że „Emanuel” 
pracować może bez przerwy, skłonni jesteśmy szeroko rozpropa­
gować. 1

W pralniach chemicznych należy zatrudnić pracowników, którzy 
będą farbą olejną smarować wyczyszczoną garderobę; u szewca 
zainstalować,/aparaturę odrywającą obcasy i zelówki; w piekar­
niach — urządzenia zamieniające ciepłe bułki na pieczywo czer­
stwe, acz zdrowsze. I kilku dziennikarzy by się zdało. Będą oni co 
rusz wychwalać, że znów któreś z przedsiębiorstw przekroczyło 
planowane obroty... Do wynalezienia perpełuum mobile już tylko 
krok. Przynajmniej w myjni PZMot przy ul. Tatrzańskiej, (ask)

tańce i melodie; 10.35 Kiermasz 
płyt wytwórni Pepita; 11 „Kapi­
tan Francasse” — pow.; 11.30 W 
tonacji trójki; 12-25 Za kierowni­
ca; 13 Powtórka z rozrywki; 13.50 
„Żywot młodzika niepoczciwego” 
— ode. pow.; 14 Concerti per altri 
stromenti; 15.05 Jazz w rytmach 
nieparzystych; 15.10 Rozszyfrowu­
jemy piosenki; 16 Fotoplastikon; 
16.20 Muzykobranie; 16.45 Nasz 
rok 73; 17.05 Muz. poczta UKF;
17.40 Wszystkie drogi prowadza do 
Nashville; 18.10 Polityka dla wszy­
stkich; 18.25 Czas relaksu; 19 
Książka 'tygodnia; 19.15 Pocztów­
ka dżw. z Paryża; 19.35 „Puryta­
nie” — opera; 19.50 „Mściciel w 
miasteczku” — ode. pow.: 20 Mi- 
ni-max — czyli minimum słów 
maksimum muzyki; 20.35 Reportaż 
pt. „Choć nie pod brzozą mazo­
wiecką”; 21 Reminiscencje muz. 
— Moszkowski; 22.08 Śpiewa Łu­
cja Prus; 22.15 Interradio — ak­
tualności; 23 Miniatury poetyckie 
— wiersze J. Zycha; 23.05 Między 
snem a dnie:n.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 10.30, 12, 
15, 17, 19.30. 22.

PROGRAM IV: 6.45 Radio- 
express; 8 Ork. L. Bogdanowicza; 
8.10 R-TV Szkoła Średnia dla Pra 
cujących. Geografia, sem.‘ IV: 
„Jak uczyć się geografii”; 8.25 
F. Schubert: Muzyka baletowa; 
8.35 W kręgu spraw rodzinnych: 
„Niepowodzenia w nauce”; 8.55 
Graj kapelo; 9 Z polskich nhnów; 
9.20 Kwartety Josepha Ilaydna;

10 Utwory kompozytorów pol­
skich; 10.30 Estrada przyjaźni; 11 
Dla kl. IV lic. (wych. obywat.). 
Cykl: „Świat współczesny”; 11.30 
C. Debussy: „Peleas i Melisan- 
da” (akt I); 12.05 Czas dobrych
gospodarzy; 12.25 Giełda płyt; 
13 Jęz. hiszpański; 13.15 Hiszpań 
skie tańce ludowe; 13.30 Tu Stu­
dio Stereo (ogólnop.); 15.05 „Ży­
cie Galileusza” — sceny ze słuch. 
B. Brechta; 16.05 Nauka i techni­
ka w krajach socjalistycznych — 
magazyn OIRT; 16.25 Język 
niemiecki; 16.40 Z cyklu: 
„Tematy pozornie nieaktualne” 
— fel.; 16.50 Radioexpress; 17.15 
Aud. ekonomiczna; 17.25 „Ante­
na Młodych” — magazyn dla mło 
dzieży; 18 Piosenki i melodie 
estrady; 18.25 „Mistrzowie pióra” 
— B. Ostrowska; 19 Kodeks i kie­
rownica — Uwaga! przejazd ko­
lejowy; 19.15 Jęz. rosyjski; 19.30 
Oryginały Mozarta — czy falsyfi 
kąty; 20.10 Muzyka dawna; 20.50 
Muzyka słuchana zza konsolety; 
21.50 „Rozwijanie zdolności” — 
aud. prof. dr. Z. Pietrasińskiego; 
22.10 J. Brahms: Taniec węgierski 
fis-nioll nr 17; 22.15 „Postawy i 
wzory”: „Tolerancja” — umiejęt­
ność współżycia z ludźmi o od­
miennych poglądach i upodoba­
niach; 22.35 R-TV Szkoła Średnia 
dla Pracujących, sem. II: „Rola 
doświadczeń życiowych wx nau-1 
ce”; 22.50 R. Villa-Lobos: I prelu 
dium c-moll.

Wiadomości: 12, 15, 16, 22.55.

12 rek czynem społecznym 
mieszkańców Pcznan.a i Wiel-
koipolski budowany jest 
Zoologiczny na Białej 
W ciągu tego okresu 
hektarach wykonano

Ogród 
Górze, 
na 113 

wiele

Oddychanie lekami

Na oddziale szpitalnym w nowym 
pawilonie Wojewódzkiego Zespo­
łu Chorób Płuc i Gruźlicy w Po­
znaniu czynne jest inhalatorium. 
Na zdjęciu — pielęgniarka oddzia 
Iowa Maria Rutkowska kontrolu­

je przebieg inhalacji.

Fot. — H. Kamza

I TEŁEniZ3a~l
PROGRAM 1: C.30 — R-TVSŚ. 

Język polski (sem. 4). Nowe prą­
dy w literaturze i sztuce na prze 
łomie XIX i XX wieku (powt.); 
7 — R-TVSŚ. Matematyka (sem. 
4). Potęga o wykładniku rzeczywi 
s<ym (powt.); 8.30 — Teleferie — 
„Sprawdź się” oraz film „Fale 
Morza Czarnego” ode. 6; 10 — Ję­
zyk polski (kl. II lic.) z cyklu 
„Spotkania” — Inscenizacja tea­
tralna — Tadeusz Kantor; 11.35 — 
„Myśliwska komedia” — film fab. 
prod. NRD (kol.); 12.45 —
R-TVSŚ. Język polski (sem. 2) — 
Romantyzm w Europie (powt.); 
13.25 — R-TVŚS. Matematyka 
(sem. 2) „Kąty”; 15 — Melodie — 
pieśni Fryderyka Chopina śpiewa 
Andrzej Hiolski; 15.30 — Kino Fil 
mów Animowanych (kol.); 16 — 
Dziennik (kol.); 16.10 — „Obiek­
tyw”; 16.30 — „Ekran z brat­
kiem”; 18 — „Poligon” (kol.); 
18.20 — „Serce? A to Polska właś­
nie” — rep. z Festiwalu Chórów 
Polonijnych w Koszalinie 1976 
(kol.); 18.50 — Radzimy rolnikom 
(kol.); 19 — Dobranoc dla naj­
młodszych (kol.); 19.10 — Siódetn 
ka — program dla młodzieży; 19.30 
— Wieczór z dziennikiem (kol.); 
20.30 — II Festiwal Polskich Fil­
mów i Widowisk Telewizyjnych 
Olsztyn 78 — Tw^r Sensacji —

Raymond Chandler: „Kłopoty tó

prac, m. in. drogi, uporządko­
wano tereny zielone,' wytyczo­
no ścieżki, wybudowano wolie­
ry i stajenki. W zeszłym roku 
zakończono budowę drogi wo­
kół jednego z pięciu stawów. 
Dodatkową więc atrakcją d’a 
zwiedzających jest spacer wo­
kół brzegów akwenu, nad któ­
rym przebywa duża liczba 
przeróżnych ptaków. Na tere­
nach przylegających powstaną 
leszcze woliery dla drapieżni­
ków i zwierząt subtropikal­
nych. Znajdzie się tutaj rów­
nież jodynv serwal (odmiana 
kota) przebywający dotychczas 
w Zoo przy ul. Zwierzyniec­
kiej.

W tym roku beda też kontynuo­
wane prace nrzv budowie innycfe 
obiektów hodowlanych. Sa ona tak 
zaprojektowane, że równocześnie 
stanowią ochronę dla zwiedzają-
cvch przed deszczem.
ciągu prowadzi

W dalszym
się roboty prasy

wznoszeniu ząnlecza gcsp^^arczorto 
(macazyny i warsztaty), od strony 
ul. Browarnm. a roznocznię s’ę 
budowę obiektu socjalnego dla 
nracownlków Zoo za Maltą.

Wybudowanie nowych obiek­
tów umożliwi też zwiększenie 
liczby zwierząt na Białej Gó­
rze — także z wvm’anv bez­
dewizowej. Poznańskie Zoo ma 
bowiem stałe kontakty licz­
nymi ogrodami. Spośród nich 
najbliżej położony znajduje się 
z Goerłitz w NFD, a najdalszy 
w Buenos Aires, (a) .

moja specjalność” (kol.); 21.35 — 
„Pegaz” (kol.); 22.20 — Studio 
Sport — Mistrzostwa Świata w 
konkurencjach alpejskich — sla­
lom specjalny kobiet; 22.45 — 
Dziennik (kol.); 23 — Studio 
Sport .

PROGRAM 2: 15.50 - „Sygnały 
filmowe” — festiwalowe — specjał 
ne wydanie magazynu (kol.); 16.20 
— Poradnia młodych; 16.S5 — Wi­
zyty i spotkania: „Afryka bez ma 
ski” (kol.) 17.25 — Twarze Teatru 
— Andrzej Bałcerzak; 17.55 — stu 
dio Sport — Wokół stadionów 
(kol.); 18.25 — Popołudnie podró­
ży i przy*gody. w programie fil­
my dokumentalne: „Izobata” —■ 
prod. ZSRR. „Notatki z Gór Księ 
życowych” — prod. polskiej; 19 — 
Dobranoc dla najmłodszych 
(kol.); 19.19 — „Teleskou”; 19.30 _  
Wieczór z dzienikiem (kol.); 20 33 
- NURT - „Praca i technika” - 
C?‘- . wyklad: Stanisław­
skiej (kol.); 21 — NURT — „Do­
skonalenie procesu komunikowa­
nia się dzieci i młodzieży”. Wył 
kład dr Jerzego Melibrudy; 21.30 
— NURT — „Światopoglądowe i 
moralne aspekty rewolucji nau­
kowo-technicznej”. Wykład prof. 
Eugeniusza Olszewskiego; 22 _  24 
godziny (kol.); Ż2.10 — „Chłopi” — 
ode. 5 pt. „Gody” — fimiu fab. 
prod. TP (kol.); 23 — Sytuacje: 
„On i ona” — program oświato­
wy o podnoszeniu kultury peda­
gogicznej społeczeństwa.


